
M a t e r i a ł y

OSTEUROPA-INSTITUT W  L A T A C H  1933 -  1939  
( N i e k t ó r e  a s p e k t y  d z i a ł a l n o ś c i )

I. INSTYTUTY WSCHODNIE W OKRESIE WEIMARSKIM

Na temat działalności Instytutu Europy Wschodniej (O s te u r o p a - I n s t i tu t ) 
W e Wrocławiu ukazało się w Polsce kilka opracowań, m.in. na łamach „Prze­
glądu Zachodniego” 1. Niniejszy artykuł stanowi próbę omówienia roli, jaką 
placówka ta odegrała w przededniu wybuchu II wojny światowej, a zwłasz­
cza w przygotowywaniu hitlerowskiej agresji ma Polskę w 1939 r.

W czasach Republiki Weimarskiej wszystkie tzw. instytuty wschodnie 
(O s t in s t i tu te )  prowadziły akcję zdoibywamia i gromadzenia różnego rodzaju 
informacji o charakterze politycznym oraz gospodarczym poprzez swoich za­
ufanych agentów zwanych V e tr a u e n s m a n n e r  albo V e r tr a u e n s le u te .  Placówki 
te miały bowiem za zadanie uzyskiwanie tego rodzaju wiadomości nie tylko 
na drodze ogólnie dostępnej, ale i poufnej. Starano się czynić to w sposób 
możliwie dyskretny2, ponieważ w działalności oficjalnej Instytut Europy

1 Na łam ach „Przeglądu Zachodniego” („PZ”) ukazały się dwa artykuły Z. 
S z u s z k i e w i c z a :  Działalność w yd aw n icza  In s ty tu tu  Europy Wschodniej w e  
W rocławiu  (1918 - 1945). „PZ” nr 3/1970, ss. 131 - 153; Działalność popularyzatorska  
i  propagandowa In s ty tu tu  Europy W schodniej w e  W rocławiu  w  latach 1918 - 1944. 
„PZ” nr 3/1971, ss. 131 -151. Tenże ogłosił: Struktura  organizacyjna Insty tu tu  
Wschodniej Europy i jego n ie jawna działalność. W: Rocznik W rocław ski 1967/1968; 
Powstanie  Instytu tu  Wschodniej Europy (Osteuropa-Insti tu t) w e  Wrocławiu w  
1918 roku. „Studia H istoryczne” zeszyt 4/1970, ss. 495 - 509; O przyczynach za w ie ­
szenia działalności In s ty tu tu  W schodnie j Europy.  „Studia H istoryczne” zeszyt 1/1974.
O placów ce tej pisała także L. N o w a k ,  Forpoczta agresji  — czyli O steuropa-Inst i­
tut.  „Odra” nr 3 -  4/1962.

2 Szerzej o tym  cyt. artykuł n. t. struktury organizacyjnej i n iejaw nej dzia­
łalności Instytutu. Prace naukow ców  zajm ujących się  problem atyką wschodnią, 
a w spółdziałających z placów kam i w schodnim i w ym ierzone były często przeciwko  
państwom , w których przebyw ali, o czym św iadczy pismo prof. W ilhelm a V o l z a ,  
autora głośnej książki pt. Die Ostdeutsche Wirtschaft.  W piśm ie ow ym  datowanym  
25 lipca 1932 r., V o l z  — piastujący w ówczas kierow nicze funkcje działającej w  
Lipsku Stiftung fu r  D eutsche Volks und Kulturbodenforschung  — pisze, iż w  
załączonym  do pism a rejestrze osób zajm ujących się problem am i w schodnim i 
(Ostfragen)  znajdują się naukow cy, którzy zam ieszkują w  Sudetach. W związku
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Wschodniej niejako programowo unikał wszystkiego, co mogłoby zadrażniać 
stosunki z państwami pozostającymi w orbicie jego zainteresowań. Kierując 
się tymi przesłankami Instytut wydał w latach trzydziestych tłumaczenia 
kilku prac autorów słowiańskich, w tym także polskich. Fakt ten wywołał jed­
nak niezadowolenie niektórych środowisk niemieckich, zwłaszcza ;po opubliko­
waniu w 1930 <r. książki rosyjskiego historyka D. N. J e g o r o w a  pt. Die Ko- 
lonisation Meclenburgs im, 13. Jahrhundert, której autor rzekomo pomniej­
szał rolę niemieckiej kolonizacji. Postawiono wówczas zarzut, iż wydawnicza 
działalność placówki szkodzi interesom niemieckim 3. Wydając te prace Insty­
tut kierował się również wskazaniami swego założyciela prof. Adolfa Webera, 
który w jednym z wariantów swego memoriału stwierdzał, iż „dzięki ściśle 
naukowemu charakterowi, Instytut Europy Wschodniej będzie mógł łatwiej 
aniżeli inne czynniki pozyskać tak ważne dla naszej [niemieckiej — przyp. 
Z. S.] przyszłości zaufanie decydujących kół państw wschodnioeuropejskich” 4. 
Weber stał bowiem na stanowisku, że „Instytutowi winna być obca działalność 
propagandowa”, gdyż ■—■. jak twierdził — „do takiej niezbędne są inne placów­
ki, które w swoich poczynaniach znajdą pomoc w Instytucie, co pozwoli pod­
nieść ich działalność na wyższy poziom” 5. Weber miał tu na myśli, iż groma­
dząc materiały dotyczące wschodniej Europy Instytut będzie ułatwiał odpo­
wiednim placówkom i poszczególnym osobom ich wykorzystywanie. W zależ-

z tym  ostrzega, by zachować ostrożność w  naw iązyw aniu  z nim i kontaktów  i stw ier­
dza, że Fundacja kontaktów  z n im i n ie utrzym uje, tylko osobiste. P ism o W. Volza 
do Nadprezydium  Prow incji Śląskiej z 25 VII 1932 r. W ojewódzkie A rchiw um  P ań­
stw ow e W rocław W ydział Sam orządowy Prow incji Ś ląskiej (skrót — WAP W SPS) 
801, ss. 334 - 335. Jest znam ienne, iż w ychodząca w e W rocławiu socjaldem okra­
tyczna gazeta „V olksw acht” zam ieściła 28 IV 1930 r. w ypow iedzi szeregu czyteln i­
ków, krytykujących działalność Instytutu Kuropy W schodniej. Twierdzono m iano­
w icie, iż Instytut w cale nie przyczynia się do rozwoju stosunków  ekonom icznych
i handlow ych z krajam i w schodnioeuropejskim i ani też n ie u łatw ia zbliżenia p o li­
tycznego z państwam i tego rejonu Europy (jeden z piszących w prost tw ierdził, iż 
nic mu nie w iadom o, by Instytut działał w  duchu zbliżenia polsko-niem ieckiego).
W ypowiedzi czyteln ików  w skazują, iż am erykańskie instytuty zajm ujące się spra­
w am i rozwoju stosunków  handlow ych m iędzy państw am i są zupełnie inaczej zorga­
nizowane. Zwracają też uw agę na w ygórow ane płace niektórych pracow ników  In­
stytutu („V olkswacht” z 28 IV 1930 r. — w ycink i gazety znajdują się w  aktach  
Nadprezydium , W AP W SPS 1283).

3 N iederschrift iiber konstituirende Sitzung des Kuratorium s des Osteuropa 
Institute 8 VII 1931 (WAP W SPS 1283).

4 Durch eine streng w issenschaftliche Richtung wird das Institut v ie l leiter  
ais andere Faktoren auch das fur unsere Zukunft so ausserordentliche w ichtige  
Vertrauen der m assgebenden Schichten des osteuropaischen Staaten gew innen kon- 
nen (m em oriał W ebera przesłany Pruskiem u M inisterstw u O światy. Znamienne, 
iż akapit ten pom inięty został w  tekście w  m em oriale w ydanym  w  form ie bro­
szury),

5 Dagegen m uss die ganze propagandische T atigkeit dem Institut fern bleiben. 
D ariif sind andere O rganisationen notw endig und vorhanden. D iese V eranstal- 
tungen w erden aber an den Osteuropa Institut eine starkę geistige Stutze finden  
(m em oriał W e b e r a ,  Ein Osteuropa Insti tu t  — wyd. broszurowe, s. 6).
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ności od tego, jakie materiały gromadził i udostępniał Instytut — i placówki 
jemu podobne — mógł spełniać rolę inspiratora akcji propagandowych i po­
średnio wywierać wpływ na kierunek polityki państwa. Gromadząc materiału
0 krajach europejskich położonych na wschód i południowy wschód od Rzeszy, 
instytuty wschodnie miały ułatwiać nawiązywanie kontaktów ekonomicznych, 
politycznych oraz kulturalnych między Niemcami a państwami tego rejonu, 
podtrzymywać wśród społeczeństwa niemieckiego zainteresowanie tą częścią 
Europy i — co ważniejsze — przeświadczenie, iż właśnie wschodnia Europa 
jest 'obszarem, z którym związana jest przyszłość narodu niemieckiego. Do po­
lityków należało, by owo zainteresowanie w odpowiednim momencie wyzyskać. 
Działając w tym kierunku instytuty wschodnie miały postępować z rozwagą
1 akcentować w swej pracy to, co mogło kraje położone w tej części Europy 
łączyć z Rzeszą, a nie to, co mogło dzielić.

II. SYTUACJA INSTYTUTÓW WSCHODNICH PO DOJŚCIU HITLERA DO
WŁADZY

Hitlerowcy, zarzucając instytutom wschodnim, iż upodobniły się do „pla­
cówek muzealnych” i przejawiają iprokomunistyczne 'tendencje, zastosowali 
represje wobec samych instytutów i ich współpracowników. Na krótko, bo 
od 26 maja do 5 czerwca 1933 r., zawieszono też działalność Instytutu Europy 
Wschodniej we Wrocławiu c. Wskazać można na kilka przyczyn tych represji. 
Po pierwsze, hitlerowcy pragnęli wykorzystać 'liczne i wysoko kwalifikowane 
kadry instytutów wschodnich do bezpośredniej akcji propagandowej w celu 
psychologicznego przygotowania społeczeństwa niemieckiego do planowanej 
wojny, a po drugie — chcieli zdyskredytować i wyeliminować tych współ­
pracowników omawianych placówek, którzy wprawdzie nawet symbolizowali 
idee niemieckiego nacjonalizmu, ale odnosili się krytycznie, bądź 'ociągali się 
z zaakceptowaniem nazizmu7. Przyjąć ideologię, a pozbyć się niewygodnych 
ludzi w instytutach — to było doraźnym celem taktyki hitlerowców w

W koncepcjach hitlerowców instytuty wschodnie miały stać się swoistymi 
urzędami propagandy podporządkowanymi dyrektywom organów państwo­
wych i partyjnych oraz wykonywać izlecone im zadania. Takie stanowisko 
niewątpliwie potęgowało niechęć niektórych współpracowników instytutów 
do nazistów. Sprzeciw mogło budzić też samo pojęcie propagandy, jej cha­
rakter, zakres i adresat — czy ma być kierowana do mas, czy do kręgów inte­
lektualistów. Nie wszyscy byli przekonani, czy najbliższy okres sprzyja pla­
nowanej przez Hitlera wojnie. Wreszcie pewne opory mogły budzić nazistow­
skie metody działania.

6 Jahrbuch des Osteuropa Institu ts  zu Breslau, 1942 (dalej cyit.: Jahrbuch), s. 35.
7 Szerzej o przyczynach zaw ieszenia działalności Instytutu i konflikcie m iędzy  

hitlerow cam i i placów kam i w schodnioznaw czym i: Z. S z u s z k i e w i c z ,  O p r z y ­
czynach . . . ,  op. cit.

1933 r.
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Stąd taż przygotowania wschodnich instytutów, a w tym i Instytutu 
Wschodniej Europy do nowych zadań trwało kilka lat. W sprawy te angażo­
wały się centralne organa III Rzeszy. Już 20 kwietnia 1933 r. ukazał się na 
łamach „Vólkischer Beobachter” komunikat ostrzegający przed wstępowa­
niem do organizacji zajmujących się zagadnieniami Wschodu, gdyż całość tej 
problematyki — jak informował organ NSDAP — zostanie skoncentrowana 
w rękach dwóch narodowosocjalistycznych komisarzy. Akcja ta wymierzona 
była wtedy przeciwko Deutschnationale, którzy zamierzali zorganizować włas­
ne instytuty wschodnie8.

W maju 1933 r. powołano do życia organizację pod nazwą Bund Deutscher
0  sten (BDO), która odtąd miała patronować wszelkim poczynaniom dotyczą­
cym obszarów wschodnioeuropejskich, a w listopadzie tegoż roku utworzono 
Norddeutsche Gemeinschaft (przemianowaną w 1935 r. na Nordostdeutsche 
Gemeinschajt). Ta ostatnia, z ramienia BDO, miała ukierunkowywać i koor­
dynować działalność instytutów wschodnich w myśl wytycznych naczelnych 
organów Rzeszy, które nie tylko żądały, by Ostinstituty prowadziły badania, 
ale ■— i to przede wszystkim — bezpośrednio uczestniczyły w akcji propa­
gandowej, a nawet niekiedy współdziałały w organizowaniu dywersji. Tego 
rodzaju zadania siłą rzeczy mogły utrudnić działanie w krajach wschodnio­
europejskich osobom współpracującym z instytutami wschodnimi. Dlatego 
też nawet w centralnych organach III Rzeszy istniały różnice zdań co do 
ostatecznego charakteru owych — zaliczonych do naukowych — placówek 
Świadczy o tym zachowany protokół z konferencji poświęconej reorganizacji 
Instytutu, jaka odbyła się w Nadprezydium Prowincji Śląskiej. W protokole 
czytamy m.in.:
„M inisterstw o R zeszy stoi na stanowisku, iż praca badaczy W schodu (O stlandhaupt- 
leute) w inna przebiegać w  dotychczasow ym  kierunku, a w  szczególności m usi także 
istn ieć w spółpraca m iędzy instytutam i w schodnim i a BDO, ale n ie w  tym  sensie, 
że instytuty  dostarczają m ateriałów , podczas gdy BDO  zajm uje się przede w szystkim  
propagandą o W schodzie. O celow ości rozgraniczenia zadań toczą się jeszcze w 
M inisterstw ie dyskusje 9.

Około 1937 r. został zakończony proces przystosowywania się Instytutu 
Europy Wschodniej — jak i innych podobnych placówek — do nowej sytuacji
1 zadań. Nie znamy wszystkich szczegółów z tamtych lat, a to na skutek 
zaginięcia dokumentów. Te, którymi dysponujemy, są jednak wystarczające

8 O planach tych — F. H. G e n t z e n ,  Rola Niemieckiego Z w iązku  Marchii  
Wschodniej.  „PZ” nr 3/1959, ss. 55 -  56.

0 Das R eichm inisterium  steht auf dem Standpunkt, dass diie A rbeit der Ost- 
landhauptleute in dem bisherigen Rahm en gehen m iisse inbes (deres) m iisse auch  
die U nterstiitzung und Zusam m enarbeit m it W issemschaftlichen Institution im E in- 
vernehm en m it dem  Bund D eutscher Osten, aber nicht diesen Erfolgen, dass die  
Imstitute w issenschaftlichen M ateriał liefern  sollten , w ahrend der Bund im erster  
Ł inie die Ostpropaganda treiben solle. Uber die zw eckm assige Abgrenzug der b ei- 
derseitigen A rbeitsgebiete auch m it der M inisterium  schw ebten noch verhandlungen  
(Nadprezydium  P row incji Śląskiej — notatka z 7 VII 1933 r. — W AP W SPS 861).
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n"> tyle, iż możemy na ich podstawie wyrobić sobie ogólny, acz wyraźny, 
°braz kierunku zachodzących zmian 10.

Pierwszym praktycznym krokiem zmierzającym do skoordynowania dzia­
łalności ogółu instytutów wschodnich (a także instytutów zajmujących się 
sprawami niemczyzny poza granicami Rzeszy — Auslandinstitute) było zorga­
nizowanie specjalnej konferencji w Nysie w dniach 26 - 29 kwietnia 1934 r. 
Nie znamy dokładnie jej przebiegu ani też pełnego składu jej uczestników. 
Wiemy jednak, iż w obradach uczestniczyli m.in.: prof. A. Brackmann, prof. 
T- Oberlander, dyrektor tajnego archiwum w Dahlem-Berlin dr H. Papritz, 
grabieżca dzieł sztuki w Generalnej Guberni w latach wojny prof. Dagobert 
^rey, a z Wrocławia — prof. H. Aubin, prof. M. Laufoert, prof. P. Diels, prof.
A. Hesse oraz znani autorzy prac dotyczących tzw. problemów wschodnich: 
dr H. Rogmann i W. Biirke. W konferencji brali udział także delegaci Niemców 
spoza granic Rzeszy. Na zakończenie obrad odbyło się ściśle tajne posiedzenie
2 udziałem delegatów Niemców zagranicznych -— prof. Oberlandera, Birkego, 
dra Elsnera i Pampucha n. Nie ulega wątpliwości, iż właśnie wówczas Ost- 
mstitute i Auslandinstitute otrzymały dyrektywy w sprawie włączenia się do 
akcji dywersyjnej, którą miały realizować poprzez Niemców zamieszkałych 
w krajach wschodnioeuropejskich.

Przyjęte w Nysie ustalenia były odtąd realizowane przez poszczególne 
Placówki. Jeśli chodzi o Instytut Europy Wschodniej, to na temat jego udziału 
w „przeciwstawianiu się polskiej i czechosłowackiej propagandzie” zapadły 
odpowiednie postanowienia na konferencji zorganizowanej w październiku
1934 r. 12 Ogólne sformułowania protokołu z tego posiedzenia nie dają pełnego

10 Akta A rchiw um  Instytutu Europy W schodniej uległy w  1945 r. zniszczeniu, 
Wraz z budynkiem  w  którym  się znajdowały. N ajw ażniejsze z zachowanych doku­
m entów znajdują się w  A rchiw um  U niw ersytetu im. Bolesław a Bieruta (skrót Arch. 
Uniw.) N ależy dodać, iż Instytut był organizacyjnie zw iązany z U niw ersytetem  
i każdorazowi rektorzy w chodzili w  skład Rady Nadzorczej, a później Kuratorium  
Instytutu. Ważne m ateriały znajdują się w  W ojewódzkim  A rchiw um  Państw ow ym , 
zwłaszcza w  aktach W ydziału Sam orządowego Prow incji Śląskiej. P ew ne m ateriały  
są w  posiadaniu A rchiw um  Archidiecezjalnego w e W rocławiu. Cenne m ateriały  
dotyczące Instytutu posiada Deutsche Zentral A rch iv  w  M erseburgu (skrót — DZA  
Merserburg), zw łaszcza fascykuł zaw ierający korespondencję m iędzy Instytutem  
a Pruskim  M inisterstw em  O światy (skrót Rep. DZA Rep. 76). N ależy tu dodać, iż 
Instytut w ydaw ał w  pew nych latach — za rok 1921/1922, 1922/1923 i 1923/1924, 1927
— krótkie sprawozdania roczne ze sw ej działalności, zw ane K u rzer  T atigke itsbe-  
richt (rok spraw ozdawczy trw ał w  Instytucie od 1 IV do 31 III). W 1931/1932 w ydano  
sprawozdanie pod nazwą Geschćiftsbericht. Od tego roku aż do w rześnia 1938 r. In­
stytut n ie w ydaw ał sprawozdań, stąd brak danych z tego okresu. Za czas od paź­
dziernika 1938 do 31 marca 1939 w ydano półrocznik, od kw ietnia 1939 r. publiko­
wano sprawozdania roczne pt. Tatigkeitsbericht  (ostatnie za rok 1943/1944).

11 K rótkie inform acje o zjeździe w  N ysie  podaje Die Tagung des Norddeutsche  
Forschungsgemeinschaft (WAP W SPS, akta N adprezydium  Opole nr 50).

12 W A rchiw um  U niw ersytetu W rocławskiego zachow ała się kopia protokołu  
z tego posiedzenia. N iederschrift aus der Vorbesprechung vom  deutsche A rbeit auf
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wyobrażenia o charakterze i znaczeniu powziętych postanowień, nie mówią 
np., jakie to specjalne zadanie (Sonderaujgaben) powierzono prof. H. Aubinowi, 
tym niemniej wskazują na ścisłe powiązanie wrocławskiej placówki z central­
nymi i śląskimi władzami politycznymi. Z ogólnych sformułowań wnioskować 
możemy, iż zapadłe wówczas decyzje dotyczyły nie tylko spraw propagando­
wych, jak to sugeruje podtytuł protokołu.

III. ZAD AN IA  INSTYTUTU EUROPY WSCHODNIEJ W ŚWIETLE MEMORIAŁU
H. J. UEBERSBERGERA I REFERATU T. OBERLANDERA

Nowe zadania instytutów wschodnich, wynikające z postanowień konfe­
rencji w Nysie, wymagały, by na czele tych placówek stali ludzie obdarzeni 
zaufaniem nazistów.

Podobnie jak w innych placówkach, tak i w Instytucie Europy Wschodniej 
już w 1933 r. dokonano zmian w składzie Kuratorium i po krótkim sprawo­
waniu kierownictwa przez prof. Manfreda Lauberta, w maju 1934 r. stano­
wisko dyrektora Instytutu objął historyk wiedeński prof. Hans J. Uebers- 
berger, autor wielu prac, znany z antysemickiego nastawienia. Na początku
1935 r. opracował on memoriał, w którym — jak ongiś za czasów weimarskich 
memoriał Webera — określał zadania i kierunki prac Instytutu Europy 
Wschodniej na nowym etapie u. W swoim elaboracie postawił i rozwinął na­
stępujące zagadnienia: sprawę kształcenia i doboru kadr, wyboru tematów 
badawczych i uczestnictwa Instytutu w akcji propagandowej III Rzeszy.

Odnośnie do kadr autor widzi palącą konieczność ich rozszerzenia i dobór 
pod kątem politycznej przydatności. W związku z tym postuluje, by wyeli­
minować z nich Żydów; wniosek ten popiera stwierdzeniem, że będąc profe­
sorem uniwersytetu wiedeńskiego przyjmował na swoje seminarium histo­
ryczne wyłącznie Aryjczyków. Rekrutowane do badań problematyki wschod­
niej (Ostfragen) kadry winne być — jak wywodzi — przepojone duchem 
narodowego socjalizmu i pozostawać do dyspozycji specjalnie powołanego 
centralnego ośrodka. Jeśli zaś chodzi o tematykę badań, uważał, iż powinna 
ona ograniczać się wyłącznie do spraw aktualnie ważnych z politycznego 
punktu widzenia z wyłączeniem problemów „antykwarycznych” 14. Za pierw­
szoplanowe zadanie Instytutu na ówczesnym etapie uważał zanalizowanie 
następstw wygasania ważności Konwencji Genewskiej (w 1937 r.) oraz badanie 
problematyki polsko-niemieckiego pogranicza. Nie rezygnując z zajmowania

geistigen  G ebiete gegeniiber der polnischen und tschechischen Propaganda (Arch. 
Uniw. teczka spraw  różnych).

13 Zob. aneks nr 1 (m em oriał U e b e r s b e r g e r a ) .
14 Pow ołany w roku. 1933 na przewodniczącego Kuratorium  Instytutu hrabia 

Y orck von Wartetnburg na jednej z konferencji w  N adprezydium , w  której uczestn i­
czył przedstaw iciel M inisterstw a O światy, rów nież stw ierdzał, iż Instytut w inien  
zająć się praktyczną działalnością, gdyż n ie może być placów ką m uzealną (notatka 
z konferencji w  N adprezydium  w e W rocławiu 19 III 1934 r. — W AP W SPS 1283).
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się zagadnieniami ZSRR, Instytut miał teraz głównie opracowywać sprawy 
Polski, a częściowo także (czego memoriał nie precyzuje ■— ale wynika to 
z późniejszych danych) Czechosłowacji. Prace te miały być prowadzone w 
duchu antypolskim, skoro autor memoriału przewidywał nawet możliwość 
zastosowania przez Polskę retorsji. Uważał jednak ówczesny etap stosunków 
polsko-niemieckich (po podpisaniu paktu o nieagresji) za przejściowy, podyk­
towany racjami taktycznymi. W razie 'zastrzeżeń Polski oo do działalności In­
stytutu sugerował, >by niemieckie władze użyły argumentu, iż z prawnego 
punktu widzenia Instytut Europy Wschodniej „jest stowarzyszeniem prywat­
nym”.

Kolejnym zadaniem Instytutu miało być włączenie się do akcji propagan­
dowej, gdyż •— jak podkreślał — „cicha praca dziś nie wystarcza”. Wydaje 
się jednak, iż ogłaszane przez Instytut Śląski „Komunikaty” oraz opubliko­
wany tom I Historii Śląska (o którym sam Uebersberger mówił, iż reprezen­
tuje wysoki poziom, acz napisany został w „czysto polskim duchu”) w jakimś 
stopniu hamowały działanie niemieckich rewizjonistów na Śląsku, bo Uebers­
berger postuluje jak najszybsze zakończenie prac nad Dyplomatycznym, Ko­
deksem Śląska prowadzonych pod kierunkiem prof. H. Aubina oraz przeciw­
stawienie się działalności Instytutu śląskiego. Uebersberger podkreślił wagę 
badań prowadzonych w ramach Instytutu przez dra Michała Achmetelego, 
z których korzystają różne centralne placówki, a zwłaszcza Ministerstwo 
Propagandy Rzeszy.

Wprawdzie jesienią 1935 r. Uebersberger, na własną prośbę został przenie­
siony do Berlina, to jednak 'opracowany przezeń memoriał stanowił program 
działania Instytutu, o czym świadczą wydawnictwa ogłoszone w tym okresie. 
Z 12 wydanych w latach 1934 - 1939 pozycji w ramach nowej serii pt. Schri- 
ften des Osteuropa-Instituts, pięć dotyczyło aktualnych z politycznego punktu 
widzenia spraw polskich, trzy odnosiły się do Czechosłowacji. Także politycz­
ny wydźwięk miała praca H. Hafy o gminie Sarepta (Briidergemeinde Sarepta), 
stanowiąca przyczynek do dziejów nadwołżańskich Niemców oraz dwa studia 
z historii niemieeko-słowiańskiego pogranicza, a tylko jedna pozycja o tema­
tyce tureckiej, miała z punktu aktualnych potrzeb mniejsze znaczenie. W 
swym memoriale Uebersberger podkreślał wielką wagę książki F. Heildecka
0 osadnictwie niemieckim na Pomorzu i w Poznańskiem w pierwszych dwu­
nastu latach Polski niepodległej oraz H. Kasera o terytorialnym zasięgu
1 kulturze niemczyzny w Czechosłowacji. Instytut w 1935 r. rozpoczął wyda­
wanie nowego periodyku pt. „Ostraum — Berichte”, zamieszczającego arty­
kuły na temat aktualnych zagadnień dotyczących Polski i Czechosłowacji15.

Jeśli memoriał Uebersbergera — przynajmniej formalnie — odnosił się 
tylko do Instytutu Europy Wschodniej, to dokumentem, który określał i wy­
tyczał kierunki działalności wszystkich instytutów wschodnich w Rzeszy był 
referat prof. Theodora Oberlandera pt. Polnische Wissenschaft und ihre Pro-

15 Spis w ydaw nictw  książkow ych i periodyków  Instytutu W schodniej Europy 
Podaje artykuł Z. S z u s z k i e w i c z a  pt. Działalność w yd aw n icza  In s ty tu tu  
Wschodniej Europy w e  Wrocławiu (1918 - 1945). „PZ” nr 3/1970, ss. 146 - 153.
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paganda przedstawiony w 1936 r. Skrót tego elaboratu rozpowszechniał Bund 
Deutscher Osten ls.

W swoich wywodach Oberlander pozuje na obiektywizm, w istocie zaś — 
w zawoaiowanej formie — sugeruje konieczność „subiektywizacji” nauk his­
torycznych dla celów politycznych i potępiając rzekomo „obiektywną aż do 
samobójstwa” postawę niemieckich uczonych z okresu poprzedzającego I wojnę 
światową jeśli nie inspiruje, to aprobuje fałszowanie rezultatów badań nauk 
społecznych, gdy tego wymaga polityka. Stwierdza on m.in.:
„Jest zadaniem  trudnym  m ów ienie o nauce, która w pew nych okolicznościach w inna  
być związana z propagandą. Patrząc z tiarodow o-politycznego punktu widzenia, 
nauka niem iecka przed w ojną [przed 1914 r. — przyp. autora] popełniła w ielk ie  
błędy. Jeśli chce się trzeźwo i nieco z goryczą pow iedzieć [. . . ] byliśm y obiektyw ni 
aż do sam obójstwa. [. . . ] nauka w badaniach sw ych m usi być absolutnie ob iektyw ­
na, ale w  staw ianiu zagadnień — polityczna, a zatem  subiektyw na”. N ieco dalej po­
stuluje: „Badania w inny być inicjow ane i k ierow ane przez instytuty oraz rozdzie­
lone pomiędzy poszczególne uniw ersytety. O dpow iednie stowarzyszenia i organizacje 
mogą m ateriał naukow y [. . . ] w yzyskiw ać propagandowo! Związek m iędzy obiema 
[Oberlander ma tu zapew ne na m yśli zw iązek nauki z propagandą — uwaga au­
tora] w inien być niew idoczny”.

Otóż w ostatnim stwierdzeniu tkwi sedno rzeczy — chodziło mianowicie o za­
cieranie granicy między nauką a propagandą, czyli o upowszechnianie jako 
prawd naukowych, tego, co jest w istocie propagandową pseudoprawdą.

Dalsze tezy Oberlandera w dużej mierze pokrywają się z wywodami me­
moriału Uebersbergera. Postuluje on w sposób bardziej sprecyzowany utwo­
rzenie przy Ministerstwie Oświaty centralnego ośrodka, koordynującego cało­
kształt badań dotyczących obszarów wschodniej Europy. Wyrażając ubole­
wanie z powodu dobrych — jak uważał — osiągnięć polskiej propagandy, 
wskazuje na wielką rolę Instytutu Bałtyckiego w Toruniu i proponuje, by w 
zakresie organizacji Ostinstytutów oprzeć się na metodach i formach pracy 
toruńskiej placówki. Oberlander twierdzi też, iż dotychczasowe kadry abso­
lutnie nie wystarczają dla wykonania przyszłych badań problematyki wschod­
niej, w związku z czym widzi konieczność wzrostu młodych kadr. Rekrutować 
się one winy spoza granic Rzeszy, zniać psyehikę, mentalność i język narodów 
Europy wschodniej.

Memoriał Uebersbergera i referat Oberlandera stanowiły ideologiczny fun­
dament, na którym odtąd miała, opierać się działalność wszystkich instytutów 
wschodnich, a więc także Instytutu Europy Wschodniej we Wrocławiu.

IV. STOSUNKI WEWNĘTRZNE I PROBLEMY KADROWE INSTYTUTU  
WSCHODNIEJ EUROPY W LATACH 1935 -  1939

Jest znamienne, iż zarówno Uebersberger, jak i Oberlander silnie akcento­
wali konieczność rozszerzenia kadr badaczy problematyki wschodniej i połud­
niowo-wschodniej Europy. Dlatego też Uebersberger postulował zwiększenie

16 R eferat Oberlandera (zob. aneks nr 2).
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ilości zarówno kursów językowych, jak i ich uczestników, a nawet wprowadze­
nie <w niektórych szkołach śląskich nauczania języka polskiego, Oberlander, zas 
uważał, iż wspomniane kadry należy rekrutować przede wszystkim spośród 
młodych ludzi zamieszkałych w krajach Europy wschodniej. Wynika z tego, 
iż brano pod uwagę zarówno pochodzących z tych rejonów Niemców, jak
i osoby tam mieszkające spośród narodowości uznawanych za potencjalnych 
sprzymierzeńców Rzeszy. Należy dodać, iż na jednej z konferencji mówiono, 
iż w Nadprezydium Prowincji Śląskiej „do walki o Wschód ’ konieczne jest 
przyciągnięcie „młodych, aktywnych sił” 17. Nasuwa się pytanie, czy istotnie 
konieczne było rozszerzenie owych kadr, sikoro planowana wojna wymagała 
„młodych aktywnych sił” i na innym odcinku. Zestawiając liczby zatrudnio­
nych na „pełnym etacie” pomocniczych pracowników naukowych Instytutu 
wynoszące: w 1930 r. 9 (16) osób, 1938 r. 9 (18) i w 1939 r. 12 (2) osób 18 
stwierdzamy, iż w ciągu podanych lat wzrost był niewielki, niewspółmierny 
chyba do zakresu planowanych akcji. A przecież istniały warunki zachęcające 
do podjęcia pracy w omawianych placówkach. Można też zauważyć, iż skrom­
ne rezultaty hitlerowskich usiłowań rozszerzenia kadr Instytutu nie wynikały 
z pobudek ideowych tych, do których apelowano. Pewną wskazówkę w tym 
Względzie zawiera sprawozdanie z 1939/1940 r. podając, iż z upoważnienia 
Ministerstwa Spraw Wewnętrznych Rzeszy przygotowano w maju 1939 r. 
we współpracy z wieloma członkami Instytutu — artykuły dotyczące spraw 
polskich I9. Wynika z tego, iż doraźnie mobilizowano i angażowano potrzebne 
siły. Tak więc nawoływania o przyciągnięcie do pracy w Ostinstitutach 
„młodych, aktywnych sił” zmierzały do stworzenia rezerw kadrowych, które 
można by użyć nie tyle do wykonywania zleconych opracowań (co mogło mieć 
też miejsce) ile przede wszystkim miały na celu dostarczanie w przyszłości 
kadr tłumaczy i różnych pracowników tworzonym na zajętych obszarach 
organom administracji cywilnej i wojskowej oraz policji. Dowodzi tego roz­
budowa kursów językowych i późniejsze losy osób związanych z Instytutem 
Europy Wschodniej. Hitlerowcy byli zbyt praktyczni by — przygotowując 
wojnę — szkolić kadry pracowników naukowych. Tylko nieliczni z owych 
„aktywnych sił” zostawali w instytutach wschodnich, gdzie pełnili rolę eks­
pertów, udzielając porad placówkom cywilnym i wojskowym, dostarczali róż­
nych informacji, uczestniczyli w akcjach propagandowych i niekiedy w przy­
gotowywaniu dywersji.

Przedstawiona tu ogólnie sytuacja, w jakiej znajdowały się — zaliczane 
do naukowych — instytuty wschodnie znalazła odbicie w osobowym składzie 
placówki wrocławskiej. Przeniesiony na własną prośbę do Berlina prof. Uebers-

17 Wir brauchen im Kam pf um den Osten Institut dessen einzelnen M itglieder 
in der Lage sind, dem G egenanspriichen gerecht zu werden. Dazu aber bedarf es 
H eranziehung aller W issemschaftler und zwar gerade der jungen und aktiven  
K rafte (notatka z 1,5 II 1935 — WAP W SPS 1283).

18 W naw iasie podano liczby ogólne pracow ników  wraz z naukow o-technicznym i, 
biura i biblioteki. Za rok spraw ozdawczy 1939/1940 przyjęto tylu  pracow ników  nau­
kow o-technicznych ile podaw ał załącznik do budżetu z  1938 r. (WAP W SPS 1284).

19 T atigkeitsbericht 1939/1940, ss. 26 -  27 (zob. aneks nr 4.).
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berger zaproponował — zgodnie z nowymi tendencjami — na swego następcę 
pracownika naukowego Uniwersytetu 'im. Jana Kazimierza we Lwowie, Niemca, 
członka NSDAP — dra Valeńtina Arthura Wagnera, , którego polecał jako 
specjalistę orientującego się w całokształcie historii Polski, zasłużonego w 
walce przeciw polskiej nauce i propagandzie 20. Po przybyciu do Wrocławia 
Wagner' został mianowany docentem i objął kierownictwo Instytutu Europy 
Wschodniej tworząc „sztab jednakowo z nim myślących kolegów”21. Jego 
działalność w Instytucie była krótkotrwała, gdyż już w końcu 1936 r. musiał 
zrezygnować z pracy „na skutek cherlactwa, którego {rzekomo) nabawił się 
w Polsce w walce o prawa narodowe” 22 (zmarł w Stryju 30 marca 1937 r.) 23i 
Po kilkumiesięcznym sprawowaniu kierownictwa Instytutu przez prof. R. N. 
Mauracha, dyrektorem Osteuropa Institut został mianowany z dniem 1 paź­
dziernika 1937 r. również pochodzący ze Lwowa prof. Hans Koch. Studiował 
on we Wiedniu filozofię i teologię ewangelicką, zajmował się problematyką 
wyznaniową, a także historią Rosji. Od 1934 r. był profesorem teologii ewan­
gelickiej na Uniwersytecie w Królewcu, władał językiem polskim i rosyj­
skim 24. Był wydawcą „własnego” — jak to określał Uebersberger — kwar­
talnika „Kyrios”, w którym omawiano sprawy wyznaniowe narodów wschod­
niej Europy. Koch był apologetą Fiihrera, autorem artykułu pt. Osteuropiii- 
sche Geschichte, zamieszczonego w książce pt. Deutsche Wissenschaftliche 
Festschrift zum Geburstag des Fiihrers 25. Jak wynika z pisma prof. Kocha 
adresowanego do Nadprezydium Prowincji Śląskiej z 1938 r., w różnych spra­
wach konsultowały się z nim: Ministerstwo Oświaty Rzeszy, Ministerstwo 
Spraw Wewnętrznych, Ministerstwo Spraw Zagranicznych oraz Naczelne Do­
wództwo Wehrmachtu, a Senat Uniwersytetu w Królewcu, Ośrodek Szkole­
niowy NSDAP w Berlinie-Dahlem, Senat WOlnego Miasta Gdańska zaliczały 
go do swych prelegentów i rzeczoznawców, zaś główny Ośrodek Szkoleniowy 
NSDAP w Monachium i tzw. Biuro Ribbentropa uważa za wybitnego specja­
listę w zakresie problematyki ukraińskiej26.

Nominacja Wagnera, a po nim Kocha, na dyrektorów Instytutu była reali­
zacją tez wypowiedzianych w formie ogólnej przez Uebersbergera, a sprecy­
zowanych w referacie Oberlandera, aby do instytutów wschodnich angażować 
ludzi znających język, stosunki społeczne i mentalność narodów wschodnio-

20 A is m ein Stellvertreter kom m t den von mir genannte der W agner aus L em - 
berg, der zur N SD A P  gehort, er auch fur den K am pf gegen polnischen W issen- 
schaft und ihre Propaganda fur O berschlesien der geeignete m ann ist. Er ist fach- 
manm aus den G esam tgebiete polnische Geschicht. L ist U ebersbergera do rektora 
U niw ersytetu  W rocław skiego z 14 VIII 1935 r.

21 Jahrbuch 1942, s. 41.
22 Osoby znające W agnera w e L w ow ie uw ażały, iż n ie  był szykanow any w  

Polsce. W ydaje się, iż zasługi W agnera dla n iem czyzny były w yolbrzym iane.
23 Jahrbuch fur Geschichte Osteuropas 1937. Nekrolog V alentine Arthura W ag­

nera pióra Uebersbergera.
24 L ist U ebersbergera do W alza z 10 IV 1937 r. (Arch. Uniw. t. Rek).
25 T atigkeitsbericht 1939/1940.
20 Pism o Kocha do Nadprezydium  Prow incji Śląskiej z 22 X II 1938 r. (WAP —  

W SPS 1283).
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europejskich. Wraz z ich przyjściem do Wrocławia dokonywały się zmiany 
w składzie kadrowym Instytutu, którego działalność oparto nie 'tyle na samo­
dzielnych pracownikach nauki zajmujących się problemami wschodnioeuropej­
skimi, ile na etatowych pomocniczych pracownikach naukowych, którzy 
wykonywali zlecone im zadania i opracowywali odpowiednie zagadnienia. 
Jeśli przed 1933 r. Instytut, współpracując z cieszącymi się autorytetem „bada­
czami Wschodu” (Ostjorscher) mienił się inspiratorem polityki państwowej, to 
później dyrektywy teij placówce dawały władze polityczne i to nie tylko cen­
tralne, ale również miejscowego Nadprezydium. Także praca owych młodych 
„aktywnych sił” nie zawsze wiele miała wspólnego i  nauką, w której dopiero 
debiutowali. W tej sytuacji postawieni na czele Instytutu profesorowie sta­
nowili szyld uzasadniający przynależność Osteuropa lnstitut do placówek 
naukowych 27.

Jednym z nowo zaangażowanych pracowników Instytutu był dr Gothold 
Rhode, syn pastora w Poznaniu. Jednakże już 26 sierpnia 1939 r. został po­
wołany do dowództwa VIII Armii Wehrmachtu, przy którym pełnił funkcję 
tłumacza i w tym charakterze uczestniczył w kampanii 1939 r. Następnie (od
21 listopada 1939 r. do 15 lutego 1940 r.) pełnił obowiązki referenta szefa 
dystryktu w Krakowie, zajmując się sprawami prasy i polityki narodowościo­
wej. Później uczestniczył w pracach Komisji Osiedleńczej SS dla Besarabii, 
a następnie na Litwie 2S. Rhode -— jako kierownik polskiego referatu w Od­
dziale Kultury Instytutu Europy Wschodniej i autor, względnie współautor, 
wielu opracowań przygotowanych w okresie bezpośrednio poprzedzającym 
agresję na Polskę i później — był jednym z najaktywniejszych pracowników 
wrocławskiej placówki w owym czasie.

Do takich pracowników Instytutu należał też urodzony w 1895 r. Gruzin 
Michał Achmeteli29, którego działalność w sposób jaskrawy odzwierciedla 
powiązania Instytutu i niektórych jego pracowników z Gestapo. Był synem 
nauczyciela gimnazjalnego w Tyflisie, gdzie ukończył gimnazjum; w 1920 r. 
znalazł się na terytorium Rzeszy a w 1924 r. uczęszczał na Wydział Ekonomii
i Prawa uniwersytetu w Berlinie, następnie w Jenie, uzyskując tam tytuł dok­
tora z wyróżnieniem (cum laude) za pracę pt. Gospodarcze znaczenie Transkau- 
kazji30. Studia ekonomiczne kontynuował we Wrocławiu; z Osteuropa lnstitut 
związany był od 1926 r . 31 Po dojściu hitlerowców do władzy stał się ich 
mężem zaufania. Opracowywane przezeń materiały — o czym wspomina w

27 Z pracow ników  Instytutu w  latach 1937- 1940 tylko prof. Koch i U ebers­
berger oraz W. Krupicka figurow ali w  spisie naukowców z 1941 r., jakim  byl K u r-  
schner Deutsche Gelehrte Kalender.

28 T atigkeitsbericht 1939/1940, s. 18. Rhode figurow ał wśród pracow ników  Insty­
tutu w  sprawozdaniach z la t 1939/1940, i 1940/1941 w  latach następnych przebyw ał 
stale w  wojsku. W załączniku do budżetu z listopada 1938 r. Rhode nie figurował.

29 Dane pow yższe w zięte ze znajdującej się w  Archiwum  U niw ersyteckim  w e  
'Wrocławiu kopii życiorysu A chm etelego {teczka spraw  różnych).

30 Tak podaje notatka o osobach zatrudnionych w  Instytucie z około 1930 r. 
(WAP W SPS 1283).

31 M ówi o tym  notatka z 1930 r., także kopia życiorysu.
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swym memoriale Uebersberger — były wyzyskiwane przez Ministerstwo Pro­
pagandy Rzeszy. O zaufaniu, jakim darzyli go hitlerowcy świadczy to, iż w
1937 r. został mianowany profesorem „fur Volks und Landeskunde Soviet- 
union”, a po utworzeniu w Berlinie Instytutu Antykominternowskiego (Anti- 
komintern Institut) i Instytutu Badania ZSRR (Institut fur Wissenschaftlichen 
Erjorschung Sovietunion) władze przeniosły tam Achmetelego w 1936 r. W 
styczniu 1937 r., ku ubolewaniu zainteresowanych osób we Wrocławiu, (zwłasz­
cza rektora uniwersytetu prof. Walza) przeniesiono do Berlina wszystkie 
książki Instytutu dotyczące obszarów ZSRR. W ten sposób placówka została 
pozbawiona 2/3 zasobów swej biblioteki. Uważając, iż sprawcą tego „niesz­
częścia” Instytutu był dr Achmeteli, rektor uniwersytetu Walz w liście do 
kolegi w Berlinie pisze, iż Achmeteli jest związany z Gestapo i radzi ostroż­
ność w stosunkach z nim 31.

Do najczynniejszych pracowników Osteuropa Institut w latach 1939 - 1944 
należał Ukrainiec ■— dr Michał Antonowycz. Jako historyk zajmował się dzie­
jami Rosji i Ukrainy, uzyskując habilitację na uniwersytecie wiedeńskim na 
podstawie pracy pt. Ukraina w państwie rosyjskim w latach 1764 - 1847. An­
tonowycz wywodził się ze spokrewnionej z Polakami rodziny ukraińskich 
historyków 33. Dziadek jego — Włodzimierz — oraz ojciec — Dmytro — byli 
profesorami kijowskiego uniwersytetu. Ojciec Michała związany był z grupą 
nacjonalistycznych historyków ukraińskich i na skutek tego uszedł do Cze­
chosłowacji (uzyskał stanowisko profesora na uniwersytecie praskim)34. Sam 
Michał był absolwentem uniwersytetu berlińskiego i ożeniony z Niemką3S. 
W latach 1940 - 1945 prowadził zarówno w Rzeszy, jak i na froncie liczne pre­
lekcje dla oddziałów niemieckich i ukraińskich; zginął w ostatnich miesiącach 
•wojny 36.

„Badaczem Wschodu” ściśle związanym z pracami Instytutu Europy 
Wschodniej dotyczącymi problematyki polskiej był ipochodzący z Poznania, 
zaciekły hitlerowiec — Kurt Liick37, autor ogłoszonej w 1934 r., głośnej 
z antypolskich tendencji książki pt. Die Aufbaukrafte in den Entwicklung 
Polens. W 1941 r. ukazała się broszura Liicka pt. Der Lebenskampf in deutsch 
polnischen Grenzraum, w której udowadniał on słuszność „ostrego” — jak 
określał — kursu wobec Polaków i uważał, że przyszłość wschodnich obsza-

82 W spraw ie zabrania w iększej części zasobu bibliotecznego (33 402 tom y na 
ogółem  51 469 tom ów) zachow ały się liczne pisma. Znamienne, iż Kurschners D eu­
tsche Gelehrte  K alender z  1941 r. przy osobie A chm etelego nie podaje żadnych da­
nych biograficznych.

33 G a w r o ń s k i  Rawita, W łodzim ierz  A n ton ow ycz  — zarys  jego działalności. 
L w ów  1912.

34 Podaje artykuł pt. Die ukrainische Geschichtwissenschaft in Sovietunion.  
W: Jahrbiicher filr Geschichte O steuropas 1941, z. 2 -  4.

35 N otatka służbow a Dezeirnatu Nadprezydium  Prow incji Śląskiej z 15 X  1938 r. 
om aw iająca stosunki rodzinne i  poglądy A ntonow ycza (WAP W SPS 796).

36 Zob. też Z. S z u s z k i e w i c z ,  Działalność popularyzatorska i propagandowa  
In s ty tu tu  Europy Wschodnie i w  latach 1918 - 1944. „PZ” nr 3/1971, s. 142.

Jahrbuch 1942, s. 41.
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rów winna być tak ukształtowana, by „na zawsze miały oblicze niemieckie”. 
Liick zginął od kuli (partyzanckiej3S.

Długoletnim pracownikiem Instytutu (związanym z nim od początku istnie­
nia tej placówki) był urodzony w 1870 r. dr Georg Behaghel. Odszedł z In­
stytutu na przełomie 1923 - 1924 r . 39, przenosząc się na polski obszar Górnego 
kląska, gdzie pracował w Berg und Hiittenmannische V er ein w Katowicach; 
w Polsce też dosłużył się emerytury40. Wydaje się jednak, że nigdy nie zerwał 
kontaktów z Instytutem. Wstrzymanie mu na pewnien czas emerytury w 
Polsce wykazało, iż budził nieufność. Po powrocie do Instytutu w 1934 r. 
sprawował obowiązki kierownika Oddziału Ekonomicznego, a w latach 1940 - 
“ 1941 dyrektora Instytutu. Było jego zasługą, iż Oddział ten odegrał poważną 
rolę w latach poprzedzających najazd na Polskę i w czasie samej kampanii. 
Zarzucano mu, iż nie doceniał publicystyki i akcji propagandowej41. Behaghel 
był chyba przedstawicielem starej generacji niemieckich nacjonalistów (zmarł 
w 1942 r.), o którym można powiedzieć, iż chociaż mógł nie izgadzać się z for­
dami hitlerowskiej propagandy i ich metodami postępowania42 łączyła go 
z nazistami wspólna idea — wizja światówładnej Rzeszy.

Z pozostałych pracowników Instytutu dużą rolę w tym okresie odgrywał 
urodzony w 1903 r. dr Alexander Adamczyk, znający dwa języki zachodnio­
europejskie i siedem wschodnioeuropejskich 43, w tym polski i serbochorwacki. 
W Instytucie pracował od 1937 r., w latach 1938 - 1945 był kierownikiem biblio­
teki i archiwum, w okresie II wojny światowej w charakterze na poły pry­
watnym prowadził i współdziałał w akcji zniemczenia nazwisk (chociaż sam 
nazwisko utrzymał), udzielając porad osobom, które chciały zmienić swoje 
słowiańsko brzmiące nazwiska na jednoznacznie germańskie. Jako kierownik 
°d 1938 r. biblioteki i archiwum Instytutu był w głównej mierze odpowiedzial­
ny za należyte funkcjonowanie tych komórek i kierunek ich rozwoju. Poch­
wały prof. Kocha, jako dyrektora Instytutu, wypowiedziane pod adresem 
zasobów biblioteki Instytutu i stwierdzenie, że „spełniała ona daleko większą 
rolę aniżeli 'zwykle w czasach pokojowych tego rodzaju placówki” są pośred­
nim wyrazem uznania dla Adamczyka 44.

Wysoką pozycję w życiu Instytutu w latach 1938 - 1940 zajmował urodzony 
w 1906 r., a pracujący w Instytucie od 1933 r., dr Josef Chodzidlo, referent

38 W stęp do broszury pt. Der L ebenskam pf in deutsch-polnisches Grenzraum. 
Liick tytu łuje się tam  Sturmfiihrer.

39 W spom inał o tym  ów czesny dyrektor Instytutu prof. R. Schott na W alnym  
Zebraniu członków  Instytutu. Protokoll der H auptversam m lung und der Sitzung  
des V erw altungsrates am 15. Dezem ber 1924 (DZS Rep. 76 Merseburg).

40 Pism o Stuterheim a z ram ienia Nadprezydium  Prow incji Śląskiej do dyrek­
tora Instytutu prof. M. Lauberta z 14 II 1934 r. (WAP W SPS 1284).

41 W aktach N adprezydium  zachow ały się poufne pism a w ysuw ające tego ro­
dzaju zarzuty (WAP WSPS 1284).

42 T atigkeitsbericht 1942.
43 Zał. do budżetu Instytutu z 1 XI 1938 (WAP WSPS 1284).
44 Das O steuropa-Institu t zu  Breslau,  s. 19. Broszura w ydana przez Instytut 

W 1941 r.
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spraw polskich w Oddziale Prawnym Instytutu. Znał dwa języki słowiańskie, 
w tym niewtąpdiwie polski (zapewne i rosyjski). Specjalne znaczenie miały 
jego opracowania o strukturze organizacyjnej władz polskich, które dostarczył 
w 1939 r . 45 — po zajęciu przez wojska niemieckie terytorium Polski; zginął 
na froncie wschodnim.

Szereg poufnych opracowań i zaleceń wykonywał urodzony w 1906 r. dr 
Richard Hahn. Był referentem spraw polskich w Oddziale Ekonomicznym 
Instytutu. W Instytucie pracował od 1933 r. W załączniku do budżetu z końca
1938 r. podano, iż znał dwa języki zachodnioeuropejskie i jeden wschodni 
(zapewne polski). Znamienne, iż od 1939 r. nie figurował w spisie pracowników 
Instytutu.

W okresie dyrektury Kocha dużą rolę w Instytucie odgrywa} też docent 
dr Wolhgemuth Krupicka. Nie figuruje on w spisie pracowników ani w 1938 r., 
ani w latach następnych. Tym niemniej z ramienia Instytutu wygłaszał szereg 
prelekcji z zakresu dziejów najnowszych. Z pozostałych pracowników Insty­
tutu — dr Imma Swart była autorką aktualnie ważnych dla władz niemiec­
kich opracowań. Nie jest nam znana bliżej praca dr Ireny Griinnig i Dietri­
cha Geissleria. Sam kierownik Oddziału Prawnego Instytutu dr Heinz Mayer 
(zatrudniony w Instytucie dodatkowo) w większym stopniu koncentrował się 
na fachowych zagadnieniach prawniczych. Nie mamy też bliższych danych
o zakresie i charakterze działania dziesięciu pracowników biblioteki, archi­
wum i kancelarii.

działalności Instytutu Europy Wschodniej w omawianym okresie. Pomija 
zwłaszcza akcję wydawniczą i propagandową, która została szerzej scharakte­
ryzowana we wcześniej ogłoszonych na łamach „Przeglądu Zachodniego” 
artykułach. Aczkolwiek mają one charakter syntetyczny, w zarysie orientują 
czytelnika o działalności Instytutu na tym polu w latach 1933 - 1939 i tam 
odsyłam zainteresowanych. Tu należy podkreślić, iż właśnie działalność wy­
dawnicza i propagandowa wybijała się na czoło pracy wrocławskiej placówki 
w końcu 1938 i w 1939 r. Załączone sprawozdanie z działataości Instytutu za 
rok 1939/1940 (Tdtigkeitsbericht) zagadnienie to wyraziście dokumentuje. Do­
dać należy, iż Osteuropa-Institut nie tylko współdziałał w przygotowaniu 
agresji na Polskę, ale i służył pomocą w organizowaniu administracji Okupa­
cyjnej na ziemiach polskich po ich zajęciu przez wojska III Rzeszy.

V. UWAGI KOŃCOWE

Niniejszy artykuł — jak wskazuje jego podtytuł ■— nie ujmuje całokształtu

ZYGMUNT SZUSZKIEWICZ

45 Tdtigkeitsberich t 1939/1940, zob. aneks nr 4.
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A N E K S Y  
Nr 1: M emoriał H. J. U e b e r s b e r g e r a  

(bez daty — pow stał na przełom ie 1934/1935 r.)

A nlasslich m einer Berufung auf das neugeschaffene Ordinariat fiir Osteuropai- 
sche Geschichte und Lainderkunde der Schlesischen Friedrich-W iłhelm -U niversitat 
w urde mir auch die Leitung des O steuropa-Instituts ais imtegrierender B estandteil 
m einer Lehrkanzel iibertragen. Ich habe A nfang Mai 1934 m eine neue Stellung  
angetreten und wurde im Juli von dem Herrn R eichsm inister fiir W issenschaft, 
Erziehung und V olksbildung zum Direktor des O steuropa-Instituts ennnant. Ich 
habe nun das O steuropa-Institut sine beneficie inventarii ubernehm en m iissen und 
brauchte langere Zeit, ehe ich mir ein abschliessendes U rteil iiber d ie Tatigkeit 
des Instituts und iiber seine G egenw artsaufgabe bilden konnte. Sow eit ich es heute 
iibersehen kann, w aren es organisatorische und sachliche Mangel, die die W irksam - 
keit des O steuropa-Institut behinderten und die Ursache einer weitgehendan U nzu- 
friedenheit m it seiner T atigkeit w aren, dereń N achw irkungen auch mich — ausge- 
nomm en im U nterrichtsm inisterium  — am A nfang m einer T atigkeit behinderten. 
D iese M angel sind:

1. das Fehlen einer einheitlichen Leitung infolge kollegieler Am stfiihrung,
2. eine U berorganisierung und Biirokratisierung des Institutsbetriebes,
3. der M angel einer system atischen Bearbeitung des polnischen und oberschlesi- 

schen Problems,
4. das Fehlen jeglicher Obsorge fiir die A usbildung eines w issenschaftlichen  

N achw uchses, also insbesondere das Fehlen eines Sem inarbetriebes.
Der Herr R eichsm inister fiir W issenschaft, Erziehung und V olksbildung hat durch  
m eine B estellung zum allein igen  D irektor den in Punkt 1 gekennzeichneten Fehler  
beseitigt. Was Punkt 2 betrifft, so bemtihe ich mir seit Ubernahm e der G eschafte  
durch Zusam m enfassung aller Krafte fiir ein gem einsam es Ziel, ein  geistiges Ganzes, 
ein w irkliches Institut za Schaffem. Zur B eseitigung der in Punkt 3 und 4 genannten  
M angel, die mir vom  U nterrichtsm inisterium  bei der Berufung besonders aufgetra- 
gen w urde, bin ich m itten in der A ufbauarbeit begriffen.

Ich w ill hier Punkt 4 nur kurz streifen, w eil er eine A ufgabe darstellt, die 
iiber den Rahmen Schlesiens hinausgeht und eine R eichsaufgabe bildet. Der w issen- 
schaftliche N achwuchs auf dem G ebiete Osteuropaischer G eschichte und L andes- 
kunde w ar vor der M achtergreifung stark sem itischer H erkunft. Wahrend ich an 
m einem  W iener Institut durch 26 Jahre streng an dem Grundsatze festh ielt, keinen  
Juden iiber seine Studien hinaus zur w issenschaftlichen A rbeit heranzuziehen, hat 
man im Reich vielfach  deshalb, w eil es bei der Abneiguing der deutschen Stu- 
denten, slavische Sprachen zu lernen, schw er war, arischen N achw uchs heranzu- 
bilden, zum einfachen M ittel gegriffen, Ostjuden, die m eistens iiber die K enntnis 
der russischen und polnischen Sprache verfiigten, heranzuziehen. N ach m einen  
langjahrigen Erfahrungem an der philosophischen F akultat der W iener U niversitat 
und m einem  und m einer Freunde erfolgreichem  K am pf um die Entjudung der- 
selben, m uss ich allerdings sagen, dass dieses U berwuchern des Judentum s auf 
m einem  Fachgebiet im  Reiche von einem  Sinken des W ertes der w issenschaftlichen  
Leistung begleitet war. Es g ilt nun einen vom  G eiste des N ationalsozialism us 
erfiillten N achwuchs n icht nur fiir den engeren Rahmen der Osteuropaischen Ge-
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schichte, sondern dariiber hinaus iiberhaupt nationalsozialistische in Ostfragen  
geschulte K rafte fiir die B ediirfnisse der Z entrałstellen herazubilden. Historische  
Studien sind in einem  gew issen  Ausm asse die Voraussetzung, w eil nur die Erkenn- 
tnis der Osteuropaischen Vergangenheit den Blick fiir die G egenw artserscheinungen  
scharft. D iesem  Zwecke dient nun ein Sem inarbetrieb und dort die A usw ahl ge- 
eingneter deutscher Studenten. Man wird dabei um die Heranziehung auslands- 
deutscher Studentem nicht herum kom m en, w eil diese die Kenntnis der Sprache 
ihres W irtsvolkes m itbringen und leichter sich frem de Sprachen aneignen. Wenn 
die vom  Herrn Rektor der U niversitat angestrebte Errichtung einer Bursę bzw. 
dereń U bertragung aus Marburg an der Lahn nach Breslau zur Tatsaehe wird. 
dann wird dies auch eine bedeutende Erleichterung m einer A ufgabe im Bezug auf 
die Heranbildung eines nationalsozialistischen N achw uchses bedeuten. D ie am Ost- 
europa-Institut eingerichteten Sprachkurse iiben auch heute schon ihre Wirkung, 
w enn auch freilich bei der neuen Studienordung fiir Studienassessoren der N achweis 
osteuropaischer oder slaw istischer Studien gew isse Begtinstigungen vorsehen miisste, 
w ie auch an schlesischen hoheren Schulen in einem  gew issen  A usm asse slaw ische  
Sprachen, Polnisch oder R ussisch, eingefiihrt w erden mtissten. Dariiber liegen  
iibrigens schon lange Vorschlage m einer F akultat beim  U nterrichtsm inisterium .

Was nun Punkt 3 betrifft, so habe ich, je m ehr ich mich m it dem oberschlesi- 
schen Problem  vertraut gem acht habe, um so deutlicher erkannt, das es unbedingt 
notw endig ist, dem „Instytut Ś ląski” in K attow itz ein Schlesisches G egengew icht 
gegeniiber zu stellen. Seine grosse Bedeutung kom m t schon darin zum Ausdruck, 
dass es eine Griindung ist, bei der der O berschlesische W ojewode Grażyński eine  
grosse R olle sp ielte und dass in seinem  aus drei Mannern bestehenden Kuratorium  
neben ihm der Prasident des oberschlesischen Sejm s und der G eneralsekretar der 
polnischen A kadem ie der W issenschaften sitzen. W ahrend die polnische Akadem ie  
der W issenschaften im  Krakau durch den I Band der „Historia Śląska” Vorzeit, 
Friihgeschichte und M ittelalter der schleisischen G eschicbte auf hohen w issenschaft- 
lichen N iveau aber auch in rein polnischer A uffassung und Darstellung gebracht 
hat und w eitere Bandę in A usarbeitung begriffen sind, denen die A rbeiten der 
Landesgeschichtlichen A bteilung des historischen Sem inars in Breslau unter P rofes- 
sor A ubins Leitung, vor allem , das schlesische Urkundenbuch, aber auch eine  
deutsche G eschichte Schlesiens ein G egenw icht bieten soli, hat das „Instytut Ś ląsk i” 
yorlaufig durch „K om unikaty” (Communiąues) m eist w irtschaftlichen Inhalts und 
durch Vortrage fiir die Verbreitung des polnischen Gedankens im schlesischen Raum  
gearbeitet. Es w ill aber auch nachstens m it V eroffentlichungen in Buchform  begin- 
nen. Dem soli nun das O steuropa-Institut entgegentreten, da es neben seinen  
w issenschaftlichen, dem Hochschulbetrieb zugekehrtem, ja auch -national politische 
und rein kulturelle Aufgaben hat. Ich halte es nationalpolitisch fiir eine der 
w ichtigsten  A ufgaben des O steuropa-Instituts, sich im allgem einen etw as eingehen- 
der m it Polen, seinen innenpolitischen und w irtschaftlichen Problem en zu beschafti- 
gen, ais dies m it Sovjetrussland bereits vor m einem  A m tsantritt geschehen ist und 
noch geschehen muss, w eil Sovjetrussland fiir Deutschland eine innen und aussen- 
politische G efahrąuelle darstellt und die A rbeiten des russischen R eferenten, Dr. 
A chm eteli fiir die Z entrałstellen insbesondere fiir das Propagandam inisterium  eine  
solche N otw endigkeit darstellen, dass lezteres sogar seine B ereitw illigkeit kund- 
gegeben hat, fiir den sachlichen und personellen Ausbau der A rbeiten iiber Sovjet- 
russland die K osten zu tragen. Auch die oberschlesische Frage w ird nicht ohne 
E rfassung der hinter dem nahen Grenzraum liegenden Krafte, die von Osten her 
m ittelbar und unm ittelbar auf den oberschlesischen Raum driicken, richtig behan-
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delt w erden konnen. Durch die Unterstiitzung des Oberprasidiums w ar es ja 
móglich, fur den Ausbau der polnischen W irtschaftsabteilung durch die Bestellung  
Dr. B ehaghels einen Fachm ann zu gew innen. D iesse A bteilung w ird natiirlich, 
w enn sie richtig funktionieren soli, noch w eitere H ilfe bediirfen. Durch die B este l­
lung Dr. Oskar Eugen Giinthers, eines sprachkundigen Deutschen aus Lodz, der 
mir von m einem  W iener Institut hierher gefolgt, ist, zum Bibliothekar des Ost- 
europa-Instituts, habe ich eine ausgezeichnete K raft iiber den Rahmen seines 
engeren P flichtenkreises hinaus fiir den national-politischen und kulturellen A uf- 
gabenkreis des Instituts gew onnen. Unter seiner Leitung soli nun neben der „Zeit- 
schrift fiir osteuropaisches R echt” und der rein w issenschaftlichen „Jahrbiichern  
fiir Kultur und G eschichte der S law en” eine neue in zw angloser Reihe erschei- 
nende periodische V eróffentlichung des O steuropa-Instituts, die den T itel „Ostraum” 
tragen soli, herausgebracht werden. Inhalt, U m fang und Zeitabstande w erden sich  
dem Bediirfnis des jew eiligen  Augenblicks anpassen. Nr 1 dieser B erichte soli 
folgende Abhandlungen um fassen:

1. Ostraumforschung.
2. D ie deutsch-polnische R aum gem einschaft im Gesamtostraum.
3. Entw icklung der polnischen Zinkindustrie in ihrer Beziehungen zu D eu- 

tschland.
4. Das Agrarproblem  in Polen: Agrarreform , Agrarkrise und Kam pf gegen die 

K rise (die letzen Entschuldungsversuche).
5. Aufriss und Querschnitt der sovjetrussischen Industrie.

Fur w eitere Berichte sind z. B. vorgesehen:
1. V erófftentlichungen von authentischen Berichten.
2. V erkehrswesen in Russland der engste Pass der russischen S ovjet-V olks- 

w irtschaft.
3. D ie A bsatzverhaltnisse der polnischen Kohle.
4. D ie polnische N aftagew innung.
5. Aus der polnischen Salzindustrie.
6. D ie deutsch-polnischen B eziehungen im polnischen Urteil.
7. Das russische Petroleum  und seine valutarische Bedeutung fiir die A us- 

senhandelsbeziehungem.
8. Erwiderungen auf die Com m uniąues des Instytut Śląski.
9. Aufgaben und M ethode der Soyjetrusslandforschung usw.
Die nationalpolitische, kulturelle und w irtschaftspolitische Forschung der gegen- 

w artigen Zustande erfordet ein eigenes Organ, um den polnischen Organisationen, 
die O berschlesiens, die oft unter der driickenden Vorstellung stehen, dass auf 
deutscher S e ite  in dieser Hinsicht zu w enig  getan werde, dass d ie deutschen w issen - 
mehr, und zwar n icht nur m it R iicksicht auf die polnische propagandistische T atig- 
keit, sondern auch m it R iicksicht auf die deutschen K reise und insbesondere auf 
die O berschlesiens, die oft unter der driickenden V orstelung stehen, dass auf 
deutscher Seite in  dieser H insicht zu w enig getan w erde, dass die deutschen w issen ­
schaftlichen A nstalten sich w ohl m it antiąuarischen, aber nicht augenblicklich  
drangenden A ufgaben beschaftigen. Es is t selbstverstandlich, dass dabei streng auf 
die augenblicklichen deutsch-polnischen Beziehungen besser Abm achungen geachtet 
w erden und m uss und wird. W enn auch die Konstruktion des O steuropa-Instituts 
ais privater V erein bei R ekrim inationen polnischerseits der R eichsregierung im m er 
die M óglichkeit gibt, auf diese Tatsache hinzuw eisen. Aber ich glaube, dass es nicht 
notw endig ist, solche R ekrim inationen hervorzurufen. U brigens w ird die neueste  
Entw icklung in Polen, die B eseitigung der A utonom iestatuten O stoberschlesiens 
und die vom  W ojew oden durch Wort und Tat offen ausgesprochene Absicht, das
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deutsche K apitał und den deutschen A rbeiter aus O stoberschlesien zu verdrangen, 
kaum noch Raum fiir polnische Rekrim inationen lassem.

Eine w eitere A ufgabe des O steuropa-Instituts sind die V orarbeiten fiir den  
A blauf des G enfer Abkom m ens 1937. D ie R echtsabteilung des Instituts hat bereits 
ein detailliertes Arbeitsprogram m  aufgestellt, das ich gesondert dem Oberprasi- 
dium  zur K enntnisnahm e und Begutachtung vorlegen werde, w enn der V erfasser  
deselben Dr. Heinz M ayer, in den ersten Tagen des Februar aus dem A ssessoren- 
lager zuriickgehehrt ist. Auch die W irtschaftsabteilung hat einen ersten Entw urf 
der das Genfer Abkom m en betreffenden wiinschenswertem A rbeiten des Osteuropa-
- Instituts vorgelegt. Ich m óchte hier nur noch zuw arten, bis das R eichsm inisterium  
fiir W issenschaft, Erziehung und Volksbildumg sich beziiglich der M itarbeit des nach  
Breslau zu berufenden Professors der V olksw irtschaftlehre Seraphim  ausgesprochen  
hat. Ich habe ihm  die Leitung der polnischen W irtschaftsabteilung angeboten. Was 
die rein  h istorisch-politische A rbeit fiir den A blauf des Genfer Abkom m ens betrifft, 
also die Sichtung und Verarbeitumg des A ktenm aterials von der A bstim m ung bis 
zum G enfer-A bkom m en, habe ich die Leitung dieser A rbeit durch das Osteuropa- 
-Institu t vorgeschlagen, ein Antrag dem das Oberprasidium auch bereits Recbnung 
getragem hat. Hier, w ie iiberall ist naturlich eine gew isse Zusam m enfassung und 
einheitliche Fiihrung nicht zu m issen, soli nicht D oppelarbeit und G egeneinander- 
arbeit unsere K rafte verzettelin. Es ist notw endig, dass ebenso w ie die R eichsbe- 
hórden und das Oberprasidium auch die Provinzialbehorden und Institutiomen an- 
erkennen, dass die sachlichen und personellen Voraussetzungen fiir die Arbeiten  
im deutsch-polnischen Grenzraum in  erster Limie in O steuropa-Institut gegeben  
sind. Da diese V orarbeiten fiir das G enfer-A bkom m en schon aus aussenpolitischen  
Griimden besonders heikler N atur sind, ist es selbstverstandlich, dass ohne B efra- 
gung der m assgebenden Imstatanzen, also vor a llen  des A usw artigen Am tes, nichts  
veróffentlich  w erden darf.

Ich habe nun ein gedrangtes Bild A rbeiten und Aufgaben des Osteuropa-Imsti- 
tuts entworfem. Ich darf daran w ohl die B itte kniipfen, dass das Oberprasidium, 
w ie  im  Jahre 1934 auch 1935 dem O steuropa-Institut eine so snamhafte finanzielle  
B eih ilfe angedeihen lassen  mogę. Ich habe schon oben darauf verw iesen , dass durch 
diese M ithilfe die B estellung Dr. Behaghels m óglich war, sie hat uns auch den  
Druck der A rbeit Dr. Hans Kasers „Der V olks- und Kulturboden des S łow akei- 
-D eutschtum s” und Fritz H eidelck, „Die deutschen Ansiedlungen in W estpreussen  
und Posen in den ersten zw ólf Jahrem der polnischen H errschaft” erm óglicht, die 
ja auch dem Oberprasidium vorgelegt wurden. Ohne eine solche mamhafte finan­
zie lle  B eih ilfe komnte das O steuropa-Institut gerade seinen Verpflichtungein in der 
oberschlesischen Frage nicht nachkom m en. D ie schm ale und fluktuierende finan­
zie lle  Basis hat ja in den letzten  Jahren d ie Arbeit des O steuropa-Instituts sehr 
beeintrachtigt und es w ar m eine erste A ufgabe, eine feste  finanzielle Grundlage zu 
schaffem. Das besondere E ntgegenkom m en des Reichs und preussischen M inisterium  
fiir W issenschaft, Erziehung und Volksbildung und des Oberprasidiums w aren es, 
dem ich die Lósung dieser A ufgabe verdanke.

Nr 2: Streszczenie referatu Th. O b e r  l a n d  e r a  pt. Polnische Wissenschaft und  
Polnische Propaganda  (obszerne fragm enty)

Es ist ein schw ieriges G ebiet, iiber W issenschaft zu sprechen, die unter U m - 
standen m it Propaganda verbunden w erden soli. Vom yolkspolitischen G esichts- 
punkt aus gesehen, hat die deutsche W issenschaft vor dem K riege grosse Fehler
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gemacht. Wir w aren objektiv, w enn man es niichtern und etw as verbittert iiber 
die v ielen  M isserfolge sagen w ill, objektiv bis zum Selbstm ord. Man denke an die 
Tatigkeit der deutschen Pfarrer im Osten, die m it F leiss und Ausdauer an der 
Grammatik frem der Sprachen, an derein Bildung und W iederweckung gearbeitet 
haben. Wir sind stolz darauf gew esen, dass unsere W issenschaft in ibrer Forschung  
objektiv war , und auch heute werden w ir unbedingt an der Forderung festhalten  
m iissen, dass die W issenschaft in der Forschung objektiv bleibt. Leider w aren wir 
auch stolz darauf, dass die W issenschaft objektiv w ar in der A usw ahl der Aufgaben, 
die sie  sich stellte. Gerade hier aber beginnt unsere Kritik. Das besagt nicht, dass 
die W issenschaft um ihrer selbst w illen da ist (.. .)• W issenschaft m uss W affe sein  
im Volkstum skam pft, genau so w ie  die Chemie ais W issenschaft eine W affe im  
Kriege ist. Auch die Propaganda ist eine W affe, und zwar eine W affe, die Blut 
spart. In der Forschung m uss die W issenschaft absolut objektiv sein, in  der Auf^- 
gabenstellung politisch, also subjektiv. D ie Ausdriicke objektiv und subjektiv sind 
hier tiberhaupt nicht gliicklich und schlecht zu brauchen. Nehm en wir einen m ili- 
tarischen Vergleich. D ie Front m uss w issen, w as sie braucht. Es m uss alles unter- 
sucht w erden, genau so w ie im K riege auf chem ischem  oder anderem  G ebiete alles 
versucht w erden muss. D ie W issenschaft m uss also die M unition liefern, die in den 
Archiven aufgespart w ird. Ob diese M unition verschossen werden kann, ist eine 
andere Frage. D ie W issenschaft soli inie von der Front die Aufgabe erhalten: Du 
hast das und das zu bew eisen, sondern sie hat die Aufgabe, objektiv zu forschen, 
und die Front soli entscheiden, ob sie d ie Ergebnisse braucht oder ob die Ergeb- 
nisse lieber unausgenutzt bleiben. M assgebend ist nur, dass je nach der D ringlich- 
k eit diese oder jene A ufgabe angefasst w ird, w enn die Front es benótigt. W issen­
schaft und Propaganda m iissen streng getrennt bleiben. Es diirfen n ie w issenschaft- 
liche Stellen  die Ergebnisse ihrer A rbeit ausw erten, w enn sie irgendeine politische  
Bedeutung haben konnten und so die W issenschaft b e la sten . . .

( . . . )  Das B altische Institut w urde am 31. A ugust 1925 gegriindet und es freute  
sich von Anfang an der besonderen U nterstiitzung des jetzigen Finanzm inisters und 
Schópfers von Gdingen K w iatkowski. Im Kuratorium  sass dauernd der W ojewoda  
von Pom m erellen, sass 1925 auch der W ojewode von Schlesien, ferner der L andes- 
hauptm ann von Pom m erellen und andere m assgebliche Vertrater der Verwaltung. 
D ie V eróffentlichungen G liedern sich in drei Schriftenreihen: zunachst das T age- 
buch des Baltischen Institut, dann die B altische .Bibliothek und endlich die soge- 
nannten Kom m unikate order Schulungsbriefe. D ie Schriften des Tagebuches sind  
umfamgreiche W erke, die sich m it eingehendem  Studium  iiber pom m erellische Fra- 
gen befassen. D ie kleinen H efte der B altischen B ibliothek im Taschenbuchform at 
m it guten B ild em  und klaren Thesen dienen der Propaganda im Ausland. Die 
K om m unikate stellen  ais Schulungsbriefe das Rustzeug dar, das den M itgliedern  
und Freunden des Institut in regelm assiger Folgę zugestellt wird und sich in ver-  
traulicher Form  m it allen  akuten Fragen befasst, daneben aber auch in geeigneter  
Form der auslandischen P resse zuganglich gem acht wird. D ie sogenannten „pom- 
m erellenkundlichen K ongresse” beschaftigen sich m it w irtschaftlichen und ku lturel- 
len  Fragen Pom m erellens, im  vergangenen Jahre m it Fragen des G rossgrundbesitzes, 
in diesem  Jahr m it dem Problem  der Ostseehafen. Nach Abschluss des deutsch- 
-poln ischen N ichtangriffspaktes hat sich die Taktik des B altischen Institutes in 
keiner W eise geandert. Im  G egenteil: Das Baltische Institu t halt eine V erteidigung  
des Korridors, eine Verteidigumg der polnischen A ussenhandelspolitik , die m it 
Staatssubventionen und gew altigen  O pfem  den polnischen A ussenhandel statt iiber 
die Landgrenzen iiber G dingen leitete, n ich t m ehr fiir notw endig. Man geht aus 
der D efensive zur O ffensive iiber. D ie w issenschaftlichen Forschungen gelten alle
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Ostpreussen, das in einem  zw ólfbandigen W erk behandelt wird, und zwar lediglich  
vom polnischen Blickpunkt. D ie beigefiigte Bibliographie des Baltischen Institutes 
zeigt, w elcher Art die U ntersuchungen sind, die sich m it Ostpreussen befassen. 
Das eben erschienene Buch von W ilder „iiber den w irtschaftlichen V erfall O stpreus- 
sen s”, das nur die Zeit von 1890 - 1914 ais B liitzeit und die grosse iibrige Epoche ais 
V erfallszeit bezeichnet und Ostpreussen den Rat gibt, sich m it dem polnischen Zoll- 
gebiet zu verbinden, ist ein eindeutiger A ngriff auf Ostpreussen, ebenso w ie die 
Behauptung, die Masuren seien Polen und Ostpreussen habe noch 500 000 Polen. 
D ie in englischer Sprache erscheinende Zeitschrift „Baltic countries” hat einen sehr 
guten M itarbeiterstab in allen baltischen und nordischen Staaten und soli dazu 
dienen, das ln stitu t zu einer internationalen Z entralstelle fiir alle Fragen des Ost- 
seeraum es zu machen. Der Direktor des B altischen Instituts bem iihte sich mit 
Erfolg beim  polnischen K ulturm inisterium , Thorn zur pom m erellischen U niver- 
sitatsstadt auszubauen und dort eine Propaganda- und Forschungszentrale fiir 
Pom m erellen zu errichten.

( . . . )  U nsere w issenschaftliche A rbeit ist stark zersplittert. Wir haben O stin- 
stitute in Kónigsberg, Berlin und Breslau, die vom Staat finanziell unterhalten  
werden. Wir haben U niversitaten in G reifsw ald, Leipzig, Erlangen, M iinchen und 
Wie-n, die ais O st-U niversitaten angesprochen w erden kónnen und einen entspre- 
chenden A bschnitt der deutschen Ostfront w issenschaftlich  untersuchen kónnten. 
Auch dort gibt es yerschiedene Institute, die fiir diese A rbeit in Frage kamen. 
Aber w ir haben beim  Baltischen ln stitu t gesehen, dass n icht das ln stitu t an sich, 
sondern der M itarbeiterstab dieses Institutes von anderen U niversitaten entscheidend  
ist. Jedes O stinstitut in Deutschland m usste also, um das polnische B eispiel ais 
V ergleich heranzuziehen, auf fast allen deutschen U niversitaten iiber einen aus- 
gezeichneten M itarbeiterstab verfiigen, der sich zur Pflicht macht, an der Grenze, 
an der volkspolitische A ngriff des Gegners m it grósster Scharfe erfolgt, w issen ­
schaftlich m itzuarbeiten. Ein solcher M itarbeiterstab ist nicht vorhanden. D ie N ach- 
w uchsfrage ist fiir die Zukunft der deutschen O stw issenschaft entscheidend, und 
zw ar brauchen w ir einen N achw uchs von jungen M enschen, die vor allem  Sprachen  
kónnen, die im Ausland waren, die die Psychologie der O stvólker kennen — denn was 
hatten wir uns an Fehlerti im Kriege ersparen kónnen, w enn wir nur einen Stab  
von Kennern der V erhaltnisse und Psychologie der O stvólker gehabt hatten- und 
w ir brauchen fiir diese jungen M enschen auch geniigend w issenschaftliche Ruhe, 
um eine A rbeit leisten  zu kónnen, die jeder w issenschaftlichen Kritik des Auslandes 
standhalt. Jede w issenschaftliche A rbeit wird einer scharfen Kritik ausgesetzt. 
Dafiir sorgt schon die Konkurenz der Professoren untereinander. Aber eine w issen ­
schaftliche A rbeit, die unter politischen G esichtspunkten vom  Gegner kritisiert, 
wird, m uss bis zur letzten Anm erkung h ieb- und stichfest sein. Das bedeutet, dass, 
der N achwuchs gerade fiir die w issenschaftliche Ostarbeit der beste sein muss, den  
die deutsche W issenschaft iiberhaupt stellen  kann. Fiir die Bildung dieses N ach- 
w uchses m usste schon heute a lles getan werden, um im  nachsten Jahrzehnt und in 
der Zukunft den jungen Ostvólker, auf die w ir leider so haufig in nicht im mer 
berichtigtem  Gefiihl unserer iiberlegenheit herabgesehen haben, gew achsen zu sein.

(. . . )  Es feh lt eine Zentrale im R eichserziehungsm inisterium , die nach klarem  
Plan einen W illen und eine L eitung yerkórpert und die Ostarbeiten einfach auf die 
entsprechenden Institute verteilt. D ie Forschung m uss von den Instituten angeregt 
und geleitet und auf die einzełnen U niversitaten. dezentralisiert w erden. D ie V er- 
bande kónnen das w issenschaftliche M ateriał in kleine Miinze um w andeln und 
propagandistisch verw erten. D er Zusam m enhang zw ischen beiden muss getarnt 
bleiben. D ie Forschung kann nicht Sache eines Bundes sein, sondern nur die V er-
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w ertung der Ergebnisse. Wohl aber konnen w ir Anregungen geben. Wir brauchen  
heute auf dem Gebiete des Staatsrechtes eine Klarung der Begriffe, eine Klarung  
der staatlichen oder vólkischen Sphare, der Pflichten  des einzelnen gegentiber dem  
Staat und gegeniiber dem Volk.

Nr. 3. N iederschrift aus der Vorbesprechung vom 31. Oktober 1934 in Fragen betr. 
Organisation einer planm assigen deutschen Arbeit auf geistigen Gebiet ge-  
geniiber der polnischen und tschechischen Propagandatatigkeit.

Anwesend w aren folgende Herren:
Der Rektor Prof. Dr. Walz, der Direktor des O steuropa-Instituts Prof. Dr. 

Ubersberger, V izeprasident Dr. Engelbrecht ais Vertreter des Oberprasidenten, Ober- 
landsgerichtsprasident Dr Herwegen, Oberbiirgerm eister Dr. Friedrich Landeskam - 
merer Dr. von Stutterheim  ais Vertreter des Landeshauptm anns von N iederschlesien  
Dr. Soba ais Vertreter des Landeshaupman-n von Oberschlesien, Rogman von der 
P rovinzialverw altung N iederschlesien, N ehring ais Vertreter des B.D.O. und A ssessor 
Dr. Jacobi vom  Oberprasidium.

A nschliessend referierte Herr Prof. Dr. Ubersberger. Er w ies daraufhin, dass er 
ais G renzlanddeutscher Polen genau kennt in den 6. M onaten seins Hier seins ge- 
niigend Erfahrungen auf dem Gebiete der dauernd w achsenden polnischen Propa­
gandatatigkeit gesam m elt hat. Insbesondere w ies er auf die T atigkeit des S ch le- 
sischon Instituts in K attow itz hin, das die in der Genfer K onvention zu Grunde 
liegenden Problem e auf das genauste zu bearbeiten yersteht. Im Berlin besteht 
eine Zentralstelle, die alle polnischen Grenzlandfragen genau registriet. Es sind
2 Stutzpunkte fiir die Sam m lung des M aterials, nam entlich fiir die Erforschung der 
N achkriegsgeschichte yorgesehen und zwar fiir N iederschlesien in Breslau das O st- 
europa-Institut und fiir Oberschlesien Oppeln. Es ist jedoch erw iinscht, diese beiden  
Stellen m it dem O steuropa-Institut zu vereinigen.

Das A usw artige Am t so li gebeten werden, diese fiir die w issenschaftliche Fragen  
so w ichtigen Ostproblem e zu unterstiitzen. Es w ird vorgeschlagen eine A usw ahl 
aller in Betracht komm enden A kten zu treffen und dass alles, was unternom m en  
wird, von einer Z entralstelle aus geschicht und unter einer einheitlichen Fiihrung  
steht. A lle  M anuskripte, die diese Problem e behandeln sollen, sind einer A ufsichts- 
ste lle  zuzufiihren, um sie w issenschaftlich  zu untersuchen.

Landeskam m er Dr. von Stutterheim  schlagt vor, vor allen Dr. A rbeiten, die  
vom  historischen Standpunkt aus sich speziall m it den G renzlandproblem en befas-  
sen, ais M ateriał fur den A rbeitsausschuss zu sam m eln. Ebenso sollen in P reisaus- 
schreiben der U niyersitat auf Them en, die diese Ostfragen behandeln, grósster  
W ert gelegt werden.

Der Rektor fasst das Ergebnis der Besprechung folgender M assen zusam m en: 
Es ist w iinschensw ert die planm assige und einheitliche Organisation der N ach- 

kriegsforschung und der gesam ten Forschung, die sich m it der Abwehr der frem d- 
vólkerlichen E infliisse insbesondere m it der Vorbereitung das Jahres 1937 befast. 
D afiir bedarf es einer entsprechenden M assnahm e der politischen L eitung d.h. des 
H erm  O berprasidenten und Gauleiter, der seinerseits m it der w issenschaftliche  
Gesam torganisation einen geeigneten Herrn betraum sollte, ais w elcher in erster 
L inie Prof. Dr Ubersberger ais D irektor des O steuropa-Institute in Frage kommt, 
der seinerseits dauernd in  engster V erbindung m it Prof. Dr A ubin, der m it w ichtigen  
Sonderaufgaben betraut ist, handeln wird.
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Nr. 4: T atigkeitsbericht des O steuropa-Instituts zu Breslau 1 IV 1939 -3 1  VII 1940

15 - 1 6
Berichte:
1) Prof. H. K o c h

a) Tatigkeitsbericht des O steuropa-Instituts zu Breslau 1 X II 1938 - 30 IV 1939
b) Zahlreiche B erichte und geheim e D enkschriften an otoerste R eichsstellen  

und M ilitarbehorden im Zusamm enhang m it dem Polenfeldzug und dessen  
Vorstadien.

2) Dozent dr W ohlgem uth-K  r u p i  c k a
a) Bericht an den Herrn R eichsm inister fiir W issenschaft, Erziehung und V olks- 

bildung iiber die Orgamisationen des O steuropa-Instituts und dessen E insatz- 
m dglichkeiten fiir die deutsche kulturelle und politische Kriegspropaganda  
(Oktober 1939).

b) B ericht an den H erm  O berprasidenten der Provinz Schlesien iiber d ie Er- 
fordernisse eines Ostsprachen — Uinterrichts and den Hóheren Schulen der 
Provinz Schlesien  und iiber die dafiir im O steuropa-Institut gebotenen M og- 
lichkeiten (Novem ber 1939).

c) B ericht an den Herrn Oberprasidenten der Provinz Schlesien iiber E insatzbe- 
reitschaft des O steuropa-Instituts zur Veramstaltung von A usbildungskursen  
fiir die V erw altungsbeam ten der zuriickgewonnenen R eichsgebiete und des 
G eneralgouvem em ents m it Organisation und A rbeitsplan (Novem ber 1939).

d) B ericht (gem. m it Ass. Chodzidlo) an den Herrn Oberprasidenten der Provinz 
Schlesien und den H erm  G eneralgouverneur in  dem vom  deutschen Reich  
verw alteten  T eil des ehem aligen Polens iiber den P lan der Herausgabe eines 
„Grundriss des polnischen R echtes” ais H ilfsm ittel fiir die Rechtsprechung  
und V erw altung in den besetzten Teilen Polens (Novem ber 1939).

e) D enkschrift iiber „Dringliche Sofortm assoahm en zur Erleichterung des A us- 
landerstudium s aus Sudosteuropa im S inne einer w irksam en deutschen ku l- 
turellen und politischen A uslandspropaganda (An den Herrn Oberprasidenten  
der Provinz Schlesien und die Rektoren der Breslauer Hohen Schulen) (Ja- 
nuar 1940).

3) D n G. R h o d e
a) D ie Anm eldung polnischer Gebietsanspriiche auf deutsches R eichsgebiet seit 

der Emglischen G arantieerklarung (m it Fotokopien), 3 Teile, die Zeit bis 21 
A ugust 1939 (Bericht an verschiedene Behórden gem einsam  m it Dr T. Swart
u.a.)

b) Die polnische Kriegsstim m ung, Pressestim m en aus der Zeit vom  1. VI. 1939 -
-  21. VIII. 1939. 3 T eile (Bericht an verschiedene Behorden). D ie hier genannten' 
B erliner B orsenzeitung (18 VIII 1939). Der B ericht kam  auch in  der Rede des 
V erw ertung konnte u.a. in  folgenden Zeitungen festgestellt w erden: B.Z. am  
M ittag (12 VII 1939); V olkischer Beobachter (27 VII 1939 und 5 VIII 1939) 
Berliner Borsenzeitung (18 VIII 1939). Der B ericht kan auch in der Rede des 
G auleiters Forster in Danzig am 10. A ugust in V erw en d u n g . . .

c) Ohne besonderen A uftrag w urde der D rahtlose D ienst des R eichsm iniste- 
riums, fiir V olksaufklarung und Propaganda m it ausgew ahltem  B erichtsm a- 
terial fiir d ie Sendungen des deutschen R undfunks in  polnischer Sprache be- 
liefert; des gleichen erhielt auch die Schlesische Tageszeitung B reslau aus- 
gew ahltes M ateriał zur Verfiigung gestellt.
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4. asyst. C h o d z i d 1 o
a) U bersicht iiber dan A ufbau der polnischen Verwaltungsbehorde
b) Der A ufbau der V erwaltung in der W ojew odaschaft Schlesien
c) tJbersicht iiber das geltende Recht im Regierungsbezirk Kattowitz
d) System atische D arstellung des polnischen Steuerrecht. Teil I D ie Staatliche  

Einkom m ensteuergesetze m it Durchfiihrungsverordnuingen
e) Gutachten iiber die Form der Ubertragung des Eigentum s an Grundsstiicken  

und anderer G rundstiickrechte in ehem aligen polnischen Staatsgebiet.
f) tJbersicht iiber die Steuergesetzgebung im ehem aligen polnischen Staat

5. Dr. Behaghel
Bem erkungen zur Vereinigung der Industriellen G ebietsstelle Ostschlesien im
gesam ten schlesischen W irtschaftsraum  (im Aufrag einer Behorde)

6. Dr. Sw art
a) Statistische Zusam m enstellung umd w irtschaftliche Beschreibung der Stadte 

in Siidposen (gem. m it Rhode)
b) D ie R echtsverhaltnisse in Polen (im A uftrage einer Behorde)
c) Statistisch M ateriał zusam m ensstellung iiber die Agrarstruktur in Ostober- 

schlesien (im A uftrage Behorde).
ss- 26 - 28

B. R e f e r a t  P o l e n ,  dr R h o d e
Die politischen Ereignisse in der B erichtszeit liessen  es fiir gegeben und richtig  

arscheinen, die Arbeit des R eferates so w eitgehend w ie m óglich auf aktuelle Fra- 
gen in Bezug auf Polen auszurichten und sie in den D ienst der R eichspolitik zu 
stellen. Es wurdem deshalb vorw iegend die deutschpolnische Beziehungen, M inder- 
heitenpolitik  und die polnische Kulturpropaganda bearbeitet, und aus diesen Ge- 
bieten M ateriał fiir Propaganda und andere Zwecke bereit gestellt. Zur m óglichst 
eingehenden Erfassung des polnischen óffentlichen Lebens wurde in Zusam m enar- 
beit m it der W irtschaftsabteilung eine neue Ordnung des Z eitungsausschnittenar- 
chivs vorgenom m en, die eine grossere Lockerung and Aufgliederung vorsah und 
dadurch eine bessere B enutzbarkeit erm óglichte. Um um fassend iiber das politische 
Leben Polens unterrichtet zu sein  und eingehend berichten zu kónnen, w urde ge- 
m einsam  m it der W irschaftsabteilung die B estellung dreier w eiterer polnischer Ta- 
geszeitungen (Czas, Express Poranny, W arszawski Dziennik Narodowy) sow ie zw eier 
politischer Zeitschriften (Merkuriusz Polski, und N ow e W iadomości Ekonomiczne 
i Uczone) angeregt, die von der B ibliothek durchgefiihrt wurde. Fiir die Zeit der 
politischen Spannung w urden ausserdem  noch zw ei typische H etzblatter (Tempo Dnia 
und Goniec W arszawski) bestellt. Es erw ies sich fiir die Presseberichte von grossen  
Nutzen, dass das R eferat iiber d ie genannten Zeitungen verfiigen  konnte. Taglich  
w urden ungefahr 30 polnische, ukrainische und deutsche Z eitungen fiir das A rchiv  
und fiir die A usw ertung bearbeitet. Zu B eginn der B erichtszeit w urde die A nlage  
einer K artei polnischer W issenschaftler und Politiker in A ngriff genom m en, doch 
m usste diese Arbeit von den zahlreichen Aufgaben aktueller Art zuriickgestellt 
werden, ebenso w ie die geplante periodische H erausgabe eines O berblickes iiber 
die ukrainische Presse in Polen.

Seit Beginn der B erichtszeit w ar das R eferat stark durch die Erledigung von  
A uftragen und A nfragen in Anspruch genom m en, die m eist polnische B evolkerungs- 
fragen, M inderheitenpolitik, Kulturpropaganda und das deutsch-polnische V erhalt- 
nis zum Gegenstand hatten oder um N achw eis von Schrifttum  baten. Derartige  
m iindliche und schriftliche A uskiinfte w urden ausser zahlreichen Einzelpersonen, 
vor allem  Herren vom  Generalkom m ando VIII A.K., vom  Reichspropagandaam t 
Schlesien, von der W ehrw irtschaftsstelle L iegnitz und Breslau, Herrn L andgerichts- 
prasidenten Dr. Braun G leiw itz und der G austundentenfiihrung Schlesien  erteilt.
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An grósseren A ufsatzen und A rbeiten w urden fertiggestellt:
A) Im A ufrage des A usw artigen Am tes w urden m ehrere Berichte iiber die pol­

nische P resse zusam m engestellt, die auch an das Reichspropagandam inisterium  
und das Oberprasidium Breslau versandt wurden. Es handelt sich um folgende 
Berichte:
1) D ie Anmelduing polnischer Gebietsanspriiche auf deutschen R eichsgebieten  

seit der englischen G arantieerklarung abgeschlossen 4 VII 1939, S 32 dazu 7 
Fotokopien.

2) D ie A nm eldung usw. T eil II fiir die Zeit vom  5 VII bis 16 VIII 1939 S 13. 
Dazu ein Nachtrag Fortsetzung' zum 21 VIII 1939 S. 4.

3) D ie polnische K riegsstim m ung! Pressestim m en aus der Zeit vom  1 VI -1 2  
VII 1939 S. 51. Dazu eine B eilage: Einzelne Stim m en aus der Zeit vor dem  
1 VI 1939, S 4.

4) D ie polnische K riegsstim m ung. Teil II. Fiir die Zeit von 13 VII 1939 bis
16 VIII 1939 S 39. Dazu Nachtrag: Fortsetzung bis zum 21 VIII 1939 S 7.

B) Im A uftrage des Reichsm inisterium s des Innern w urden im Mai 1939 im  Rahmen 
einer G em einschaftsarbeit von m ehreren Institutsm itgliedern 4 Kurzaufsatze fer­
tiggestellt, namlich:
1) D ie polnische Presse und der deutsch-polnische N ichtangriffspakt vor seiner 

Ktindigung,
2) D ie polnischen Anspriiche auf Schlesien,
3) Um die „R iickgew innung polnischer Seelen”,
4) „Doppelte M orał”.

C) Im A uftrage des A usw artigen A m tes wurde im A ugust „M ateriał iiber einzelne  
deutschfeindliche Personlichkeiten in Polen zusam m engestellt” 23 S.

D) 1) In einem  iiber den Bund D eutscher Osten — Schlesien  gehenden Auftrag
von W ehrm achtsstellen wurde im A ugust 1939 in Zusam m enarbeit m it der 
W irtschaftsabteilung eine grosse Zusam m enstellung „Die Stadte Siidposens 
und O stoberschlesiens” ausgearbeitet, die ais Karten ausgefiihrt wurde.

2) Im Rahmen des gleichen A uftrags wurde im A ugust 1939 der A bschnitt „Ge­
schichte und B evólkerung”, eine A ufklarungsschrift iiber Provinz Posen aus­
gearbeitet.

E) Im  A uftrage eines Arm eekom m andos wurde eine Zusam m enstellung iiber d eut- ' 
sches Volkstum  in Polen d.h. in einzelnen K reisen Ostobe»schlesiens. Siidostens 
und M ittelpolens angefertigt. Am  26. A ugust 1939 w urde der R eferent ais D ol- 
m etscher (Sonderfiihrer) zur D ienstleistung bei Arm eekom m ando 8 eingezogen  
und hat ais solcher am Feldzug in Polen bis zum 1 X I teilgenom en. Fiir die Zeit 
der D ienstleistung w ar der R eferent von seinen P flichten  im  O steuropa-In­
stitut entbunden. Vom 20 X I 1939 bis 15 II 1940 w ar der R eferent in einem  vom  
B eauftragten fiir Raumordnung und Landesplannung beim  Chef des D istrikts 
Krakau erbetenen Sonderauftrag des Institus bei der D isktrikverw altung in 
Krakau tatig. Er hatte dort vor allem  beyolkerungspolitische und Pressefragen  
zu bearbeiten. Seit 26 II 1940 ist der R eferent neuerdings zum H eeresdienst ein ­
gezogen worden.

. 35 - 37
W i r t s c h a f t s a b t e i l u n g ,  Dr B e h a g h e l
In der B erichtszeit w urde die A rbeit der W irtschaftsabteilung besonders stark von  
den połitischen Ereignissen beeinflusst, sie  w ar infolgedessen y iełseitig  und gerichtet 
sich den jew eiligen  yeranderten A nforderungen anzupassen.

D ie A rchiyarbeit wurde fortgesetzt, bis zum  B eginn des K rieges w urden w eiter  
laufend 30 Zeitungen und 150 Z eitschriften durchgearbeitet. D as A rchiy w urde in
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rund 18 500 Zeitungsabschnitte und 4 800 K arthotekenkarten verm ehrt. D ie A rchiv- 
arbeit erreichte in den M onaten vor dem Polemfeldzug ihren Hóhenpunkt. Es m usste 
voriibergehend eine H ilfskraft hinzugezogen werden, um die Zahl der A usschnitte 
die bis auf 3000 im Monat August gestiegen w aren, zu bew altigen. In den letzten  
Monaten wurde die U m stellung des Archivs auf M ateriał iiber Siidosteuropa und 
auf die Beobachtung der russischen W irtschaft eingeleitet. D ie Benutzung des A r- 
ehivs durch Besucher des Instituts w ar in der B erichtszeit sehr lebhaft. Eine Reihe 
von Hochschiilern nahm das A rehivm aterial fiir die A nfertigung von Diplom arbeiten  
(z.B. iiber Tierzucht in Polen, iiber die Fertigwarenausfuhr Polens, iiber die deutsch-
-polnische W irtschaftsbeziehungen u.a___ ) in Anspruch sehr zahlreich liefen  A nfra-
gen von Behórden ein, vereinzelt w urden auch A uskiinfte an grosse Firm en erteilt, 
die m it Polen bzw. m it G eneralgouvernm ent in H andelsbeziehungen standen bzw. 
treten w ollten.

W ie friiher bei der Eingliederung des Sudetenlandes ins Reich, so stand auch 
im Juli und August 1939 die W irtschaftsabteilung vor und wahrend des P olenfeld - 
zuges den zustandigen Kommandos der W ehrmacht und den Staben der Z ivilver- 
waltungen zur Verfiigung. Nach Beendigung des Feldzuges w urden die damit e in - 
geleiteten  B eziehungen auf die Behórden der w iedergew onnenen und besetzten G e- 
biete iibertragen. Daneben w urden verschiedentlich fiir das AuswMrtige Am t B e­
richte angefertigt. Neben anderen Stellen  w urden fiir folgende Behórden A nfragen  
in m iindlichen A uskiinften und in Form von kurzeń B erichten oder Zusam m en- 
stellungen statistischen M aterials erledigt:
A bw ehrstelle beim  Generalkom m ando Breslau,
Luftkom m ando, Breslau.
W ehrw irtschaftsstelle der Obersten H eeresleitung, Berlin.
W ehrw irtschaftsabteilung beim  Oberprasidium, Breslau.
Chef der Z ivilverw altung der Heeresgruppe 3 (Breslauer Stelle). 
W ehrw irtschaftsinspektion VIII. Breslau und andere W ehrm achtsstellen. 
R eichsm inisterium  fiir Ernahrung und L andwirtschaft, Berlin.
R eichsnahrstand, Breslau.
R eichskom issar fiir Preispriifung, Berlin.
R eichspropagandaam t, Schlesien.
W asserstrassendirektor beim Oberprasidium, Breslau.
Landesplannungsgem einschaft, Breslau.
Landesplannungsgem einschaft, Oppeln.
Regierungsprasident, Oppeln.
Bund D eutscher Osten.
Industrie und H andelskam m er Schlesien, Breslau.
W irtschaftskam m er Schlesien, Breslau.
Schlesiches Institut fiir W irtschaft, und Konjunkturforschung, Breslau.
Schlesiche Landesbank, Breslau.
Schlesicher Sparkassem und Giroverband, Breslau.
D eutsche Siedlungsbank, Berlin.
Deutschlandskasse, Berlin.
V olksw irtschaftliche A bteilung der Dresdner Bank, Berlin.
Ferngas Schlesien  A.G., Breslau.
Oberbergamt, Breslau.
A rbeitsam t, Breslau.
L andw irtschaftliche H ochschule, Breslau.
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G eologische ln stitu t der U niversitat, Breslau.
Parteiam tliche Priifungskom m ission zum Schutze des NS Schrifttum s. 
G auschrifttum sleitung (Amt Rosenberg).

D ie W irtschaftsabteilung hat ferner m ehrere W issenschaftler, die im Rahmen  
des K riegsforschungsprogram m s der R eichsarbeitsgem einschaft fiir Raumforschung 
Sonderaufgaben zur Erforschung der W irtschafts probiernie des Ostens und Siidostens 
hatten, w iederholt beraten und m it M ateriał yersehen.

ODILO GLOBOCNIK — PRZYWÓDCA NSDAP I SS W AUSTRII W LATACH
1933 - 1939 *

Celem artykułu jest przedstawienie nieznanej na ogół w Polsce działal­
ności Globocnika w austriackim ruchu narodowosocjalistycznym w latach 
1931 - 1939. Nielegalnej do czasu Anschlussu (13 marca 1938 r.) aktywności 
politycznej Globocnika zajmującego kierownicze stanowiska w austriackiej 
NSDAP i SS towarzyszyły już od początku pospolite przestępstwa kryminal­
ne. Kontynuowanie tej przestępczej działalności także w okresie panowania 
hitlerowskiego w Austrii szybko położyło kres karierze Globocnika w wie­
deńskiej hierarchii NSDAP i SS.

Odilo Globocnik, urodzony 21 kwietnia 1904 r., pochodził z Triestu, praw­
dopodobnie, jak wskazuje nazwisko, ze zniemczonej rodziny słoweńskiej. 1
0  jego losach poprzedzających związanie się z ruchem hitlerowskim brak 
dokładniejszych informacji. Wiadomo tylko, że w okresie międzywojennym 
przebywał na terenie Austrii, był budowniczym i pracował w swoim zawo­
dzie w Wiedniu i innych większych miastach austriackich. W 1931 r., mając 
27 lat wstąpił w szeregi wiedeńskiej NSDAP. Swą działalnością w austriac­
kim ruchu hitlerowskim w latach 1931 - 1933 Globocnik dowiódł znacznej 
przedsiębiorczości i zdolności organizacyjnych, ujawniając jednak zarazem 
cechy awanturnicze i przestępcze. W początkach 1933 r., Globocnik awansował 
na stanowisko zastępcy Gauleitera NSDAP w Wiedniu.2 Wkrótce jednak po­
pełnił pospolitą zbrodnię rabunkową, której ofiarą był żydowski właściciel 
sklepu jubilerskiego na przedmieściu Wiednia — Favoriten. Ścigany przez 
austriacki wymiar sprawiedliwości Globocnik uciekł do Niemiec gdzie znalazł 
azyl w Bawarii, do której w ciągu 1933 r. i 1934 r., licznie napływali hitle­
rowcy uciekinierzy z Austrii. Tutaj Globocnik wstąpił w szeregi SS. Himmler
1 Heydrich, zabiegający już w 1933 r. o zdobycie wpływów w austriackiej

* A rtykuł jest fragm entem  przygotow yw anej obecnie do druku w iększej pracy  
autora, pośw ięconej roli i  w pływ om  SS w  polityce zagranicznej III R zeszy w  ła ­
tach 1934 - 1945.

1 G. R e i  t l i n g ę  r, The SS A lib i of A  Nation 1922 - 1945. London—Toronto— 
M elbourne 1956, ss. 108 - 109 i 133; Cz. M a d a  j c z y  k, P oli tyka  III R zeszy  w  oku ­
p ow an ej  Polsce,  t. I, W arszawa 1970, s. 112.

2 Tamże; M. C y g a ń s k i ,  SS w  poli tyce  zagranicznej III R zeszy  1934 - 1945 
(m aszynopis), ss. 83 - 84.
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